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Na sezon wiosenny 

jest przygotowana

p o r n o s y  n a  

^ i z o ł n i a k o w ą j t a

w i o s e n n a
z a w i e r a j ą c a :

11?ó azotu w fo rm ie  azotn iaku  

9°0 fosforu w fo rm ie  tom asyny  

i przeszło 60, w apna.

I l o ś c i  s k ł a d n i k ó w  T o m a s y n y  a  z  o  t  n  i a  k  o  w  a  n  e  j w i o s e n n e j  

s ą  d o s t o s o w a n e  d o  p o t r z e b  w i ę k s z o ś c i  r o ś l i n  s e z o n u  w i o s e n n e g o

Wszelkich informacyj i szczegółowych wyjaśnień u d z i e l a  o d w r o t n i e

Państwowa Fabryka Związków Azotowych
w C horzow ie  - Górny Ś ląsk
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Dr. K. Celichowski. Inż. J. Grossberg.

D w u letn ie  do św iad czen ia  konku rso w e na teren ie  W ielkopolski 
w latach 1929-1931.

W  o s ta tn ic h  d w ó c h  la ta c h  C e n tr a ln e  B i u ­

ro P o r a d  P r z e m y s łu  n a w o z o w e g o  p r o w a d z i ło  

w  W ie lk o p o l s c e  d o ś w ia d c z e n ia  k o n k u rso w e ,  k t ó ­

ry c h  z a d a n ie m  b y ło  z a z n a jo m ie n ie  s z er o k ic h  

w a r s t w  m a ło r o ln y c h  g o s p o d a r z y  z  d z ia ła n ie m  n a ­

w o z ó w .  W  m y ś l  in te n c j i  z a ło ż e n ia ,  d o ś w i a d ­

c z e n ia  te  p r o w a d z o n e  b y ł y  b e z  p o w tó r z e ń ,  j e ­

d n a k ż e  w ie lk a  l ic z b a  ty c h  d o ś w ia d c z e ń  do p e w ­

n e g o  s to p n ia  w y s t ę p u j e  jako  m iern ik  z a m ia s t  

p o w tó r z e ń .  Z a ło ż o n y c h  d o ś w ia d c z e ń  b y ło  o k o ło  

400, a l e  ty lk o  c z ę ś ć  d o p r o w a d z o n a  z o s ta ła  do

k o ń ca ,  a  m ia n o w ic ie :

1. d o ś w ia d c z e ń  z  ż y te m  (r. 1929/30) : 40

2. d o ś w ia d c z e ń  z  p s z e n ic ą  (r. 1929/30) : 12

3. d o ś w ia d c z e ń  ł ą k o w y c h  (r. 1929/30) : 19

4. d o ś w ia d c z e ń  z  o w s e m  (r. 1930) : 7

5. d o ś w ia d c z e ń  z  jęc z m ie n ie m  (r. 1930) : 6

6. d o ś w ia d c z e ń  z  z ie m n ia k a m i  (r. 1930) : 12

7. d o ś w ia d c z e ń  z  b u ra k a m i (r. 1930) : 13

8. d o ś w ia d c z e ń  z p s z e n ic ą  (r. 1930/31) : 67

P o  z l ik w id o w a n iu  C e n tr a ln eg o  B iu ra  P o r a d  

d o ś w ia d c z e n ia  te  p r z e ję ła  i z a o p ie k o w a ła  s ię  n i e ­

m i S ta c ja  d o ś w ia d c z a ln a  W ie lk o p o ls k ie j  I z b y  

ro ln ic z e j ,  k tóra  t a k ż e  już p r z y  z a k ła d a n iu  u d z i e ­

l i ł a  w y b itn e j  p o m o c y .  W o b e c  t ru d n y c h  w a r u n ­

k ó w  o d s t ą p i l i ś m y  o d  d o k ła d n e g o  i s z c z e g ó ło w e g o  

o p r a c o w a n ia  c a łe g o  m a te r ja łu ,  j e d n a k ż e  u w a ż a ­

m y  z a  w s k a z a n e  p o d a ć  z e b r a n y  b o g a ty  m a te r ja ł  

d o  w ia d o m o ś c i  s z e r s z y c h  m as:

Doświadczenia z żytem i pszenicą ozimą 
w r. 1929/30.

D o ś w ia d c z e n ia  te  s k ł a d a ły  s ię  ty lk o  z  trz e c h  

k om b in a cji :

a)  B e z  n a w o zu .

b) N a w o ż e n ie  a z o to w e ,  o b e jm u ją c e  w  p r z e ­

l ic z e n iu  n a  h e k ta r  75 kg a z o tn ia k u  n a  j e ­

s ień  i 150 kg s a le tr z a k u  n a  w io sn ę .

c) N a w o ż e n ie  p e łn e ,  o b e jm u ją c e  ob ok  p o ­

w y ż s z e g o  n a w o ż e n ia  a z o to w e g o  j e s z c z e  

30 0  k g /h a  s u p e r fo s fa tu  i 2 0 0  kg  so li  k a-  

łu sk ie j ,  d a n y c h  jes ien ią .

A ż e b y  n ie  o b a r c z a ć  n in ie j s z e j  p r a c y  z b y t  

w ie lk ą  i lo ś c ią  liczb, p o d a j e m y  ty lk o  p o d łu g  

o tr z y m a n y c h  s p r a w o z d a ń  p lo n y  z ia r n a  w  cent.  

m e t r y c z n y c h  n a  hektar ,  o ra z  n a d w y ż k i  w  p r o c e n -  

to w e m  o b l ic z e n iu  w  s to su n k u  do p o le te k  n ien a -  

w o ż o n y c h .  ( P a tr z  tab l.  1)

N a w o ż e n ie  a z o to w e  w y d a ło  ś r ed n i  p lo n

23 .6  q z  h e k ta r a  w a h a ją c  s ię  o d  14— 30  q, z a ­

l e ż n ie  o d  w a r u n k ó w  g leb o w y c h ,  k l im a ty c z n y c h  

i g o sp o d a r c z y c h .  P o j e d y ń c z e  w y ż s z e  p lo n y  z a ­

l e ż n e  s ą  o d  le p s z y c h  w a r u n k ó w  k u ltu r y  a d o ­

ś w ia d c z e n ie  (23.)  o w y b itn ie  n isk ie m  p lo n ie  z n a j ­

d u je  s w e  u z a s a d n ie n ie  w  c h a r a k te r z e  g leb y ,  o ra z  

w  p r z e d p lo n ie ,  k tó re  w e d łu g  s p r a w o z d a n ia  s ą .  

n a s tę p u ją c e :  ,,g leb a  —  p ia s e k  śr ed n io z ia r n is ty  do  

20  cm , p o d g le b ie  —  p ia s e k  ż ó łty ,  p r z e p u s z c z a ln y  

do k i lk u  m etr ó w ,  p r z e d p lo n  —  ż y to  p o  l ic h y m  ł u ­

b inie".

D la  p lo n u  s ło m y  p o d a n e  s ą  ty lk o  śr ed n ie

z w s z y s tk ic h  d o ś w ia d c z e ń ,  o ra z  n a d w y ż k i  o b l i ­

c z o n e  w  p r o c e n ta c h  w  s to su n k u  do p o le te k  n ie n a -  

w o ż o n y c h :

Słoma: b e z  n a w o z u  42 .5  q /ha  =  100%

n a w o ż e n ie  a z o to w e  51.1 ,, = 1 2 0 %

n a w o ż e n ie  p e łn e  56 .5  ,, =  133%



P l o n y  s ło m y  s z ły  d o ś ć  r ó w n o le g le  z  p lo n a m i  

z iarn a .  N ie k t ó r e  r ó ż n ic e  s p o w o d o w a n e  z o s ta ły  

n ie r ó w n ą  w i lg o tn o ś c ią  s ło m y .

P e ł n e  n a w o ż e n ie  (a z o to w o -fo s fo r o w o -p o ta s o -

w e m i  i p o ta s o w e m i ,  o s ią g n ię to  n a d w y ż k i  b a r d z o  

m a łe  lub n ie o s ią g n ię to  ich  w c a le .

W  d o ś w ia d c z e n ia c h  z  p s z e n ic ą  p lo n y  w y ­

p a d ł y  p o d o b n ie  jak u ż y ta .  S a m o  n a w o ż e n ie  a z o -

T A B L I C A  1.

Plony żyta w centnarach metrycznych z hektara (ziarno).

O N NKP. O N NKP.

1 16.5 20.5 20.0 100% 124 121
2 25.5 30.5 37.0 120 145
3 33.0 39.0 45.0 118 136
4 22.0 24.0 32.0 109 145
5 23.0 29.0 29.5 126 128
6 25.2 28.1 27.6 111 110
7 14.0 20.0 22.5 143 161
8 16.0 20.0 22.5 125 141
9 15.5 20.5 26.0 132 168

10 25.0 28.5 30.0 114 120
11 18.0 20.5 23.5 114 131
12 35.0 39.0 41.5 111 119
13 20.0 25.0 28.0 125 140
14 17.0 21.5 24.5 126 144
15 15.2 18.4 22.3 121 147
16 14.2 21.3 19.4 150 137
17 19.0 30.0 32.0 158 168
18 30.0 32.0 34.0 107 113
19 28.0 29.0 32.0 104 114
20 23.0 29.5 30.0 128 130
21 24.3 32.5 36.0 134 148
22 14.0 14.0 32.5 100 232
23 5.5 9.2 13.6 167 247
24 19.0 22.0 26.0 116 137
25 28.5 35.5 43.0 135 151
26 14.5 19.0 21.7 131 150
27 8.9 11.1 21.4 125 240
28 18.0 21.0 24.0 117 133
29 15.0 19.5 20.5 130 136
30 10.0 13.0 16.5 130 165
31 11.0 14.0 13.0 127 118
32 20.3 28.2 35.8 139 186
33 17.5 16.8 20.5 96 117

34 12.3 15.8 13.0 128 106
35 27.5 32.2 34.8 117 127

36 15.5 21.0 22.5 136 145
37 25.5 29.0 23.0 114 90

38 24.5 27.0 30.5 110 124

39 15.0 21.0 26.0 140 173

40 19.0 19.9 29.4 105 155

średnia 19.5 23.6 27.1 100% 124% | 142%

w e )  d a ło  d a l s z e  n a d w y ż k i ,  p r z e c ię tn ie  27.1 q  

z  h e k ta r a ,  p r z y  w a h a n ia c h  o d  20 — 40 q. W  o śm iu  

t y lk o  w y p a d k a c h  p r z e z  p e ł n e  n a w o ż e n ie ,  a w ię c  

p r z e z  d o d a tk o w e  n a w o ż e n ie  n a w o z a m i  fo sfo r o -

t o w e  w y w o ła ł o  śr ed n io  n a d w y ż k ę  j e s z c z e  w ię k s z ą  

jak  u  ż y ta .  (P a tr z  tab l.  2)

N a d w y ż k a  ta  p r z e z  sa m o  n a w o ż e n ie  a z o to w e  

w y n o s i ła  p r z e c ię tn ie  7,2 q z h e k ta r a  c z y l i  o g ó łe m



32%. D alsze  nawożenie nawozam i fosforowem i kg/%, za saletrzak —  18,7 zł za 100 kg produktu

i potasowem i w ydało  nadw yżkę jeszcze 3,2 q, 10% -go. N aw ożen ie azotow e kosztowało więc

a więc ogółem  do 46%. 54.5 zł. D la  żyta  przyjęto cenę 21.0 zł, a dla
Starając się ugrupować w szystk ie doświad- pszenicy  20 zł.

czenia w  jeden szem at podług działania poszczę- W artość przeciętnej uzyskanej nadwyżki
gólnego nawożenia, otrzymam y następującą ta- ‘wynosiła:
belą dla żyta  i pszenicy: (Patrz tab. 3.) przy życ ie  (4 1  q ) ......................... g0 2 z ,

W edług tego zestaw ienia samo naw ożenie wartość nawoźenia azotow ego . 54.5 zł
azotow e dzia ła ło  średnio z n ieznaczną przewagą-------------------------------------------------- -----------------------------------

w  stronę działania silnego. P e łn e  nawożenie czysty  z y s k  35.7 zł

TA B L IC A  2.

P s z e n i c a

w o b l i c z e n i u p r o c e n t

o N NPK.

O N NPK

1 2 2 . 0 3 1 .5 4 5 .0 1 0 0 % 1 4 3 2 0 4

2 2 4 .5 3 7 .5 3 4 .0 1 5 3 1 3 9

3 2 0 . 0 2 5 .0 2 4 . 0 1 2 5 1 2 0

4 2 4 .5 2 7 .3 2 9 . 5 1 11 1 2 0

5 2 3 . 5 3 2 .0 3 3 . 0 1 4 9 1 5 4

6 2 0 . 4 3 0 .5 3 9 . 7 1 4 9 1 9 5

7 2 1 .0 2 7 . 0 2 8 . 0 1 2 8 1 3 3

8 2 2 . 0 2 8 . 0 3 0 . 0 1 2 7 1 3 6

9 1 9 .0 3 2 . 0 3 5 .7 1 6 8 1 8 8

10 1 0 .0 1 4 .0 1 7 .5 1 4 0 1 7 5

11 4 0 . 0 3 5 . 0 5 0 . 0 8 8 1 2 5

12 2 5 . 0 3 7 . 0 2 8 .0 1 4 8 1 1 2

ś r e d n i a 2 2 .5 | 2 9 .7  | 3 2 . 9  | ó 1 3 2 %  | 1 4 6 %

TA B L IC A  3.

R o ś l i n a Nawożenie

I lo ś ć  d o ś w i a d c z e ń  w y k a z u j ą c y c h  d z i a ł a n i e :

negatywne 

(1 OO proc.)

słabe

(100- 110)
średnie 

(110—125)
silniejsze
(125-150)

silne

(150-200)

bardzo silne 
(>  200)

ż y t o a z o t o w e 2 5 15 1 6 2 —

.. p e ł n e 1 2 8
! 18 8 3

p s z e n i c a a z o t o w e 1 — 2 7 2 i

.. p e ł n e - - 4  ! 3 4 >

p rzesunęło  szeregi te jeszcze więcej w kierunku przy pszenicy  (7,22) . . . .  144.0 zł

działania silnego. Przy  pszen icy  działanie sa- w artość nawożenia . . . .  54.5 zł

m ego azotu jest w iększe niż u żyta. P rzy  prze- czysty  zysk  . . . .  . . . 89.5 zł

liczeniu na hektar, 1 kg czystego azotu w yw oła ł:  W ogóle nawożenie azotow e w szęd zie  się
przy życ ie  przeciętnie 13.6 kg ziarna nadw yżki op ł acał0( gdzie nadw yżki przekraczały 2,85 q ziar- 

przy p szen icy  . . . 24.0 kg ziarna nadw yżki na gg do św ia dczeń  z  ż y te m  ty lk o  6 d ośw iad -

D la obliczenia opłacalności przyjm ow aliśm y czeń w y k a z a ło  n ieopłacalność nawożenia, zaś  

następujące ceny: za azotniak —  1 z ł 76 gr za w  10 w yp a d k a c h  opłaciło  w ię ce j  niż d w u k ro tn ie ,



Przy nawożeniu pełnem  

w artość nadw yżki przy życie (7.6 q)
w ynosiła   159.6 zł

koszt pełnego n a w o ż e n ia .....................122.0 zł

czysty  z y s k .............................................. 37.6 zł

przy pszen icy  (nadwyżka 10.4 q) . . . 208.0 zł

koszt pełnego nawożenia . . . . . 129.0 zł

czysty  z y s k ...............................................86.0 zł

W  obydwu więc w ypadkach tak nawożenie  

azotow e jak i pe łn e  dało przeciętnie dobre nad-

3. 10 q kainitu  

4 q superfosfatu  

3 q nitrofosu.

Kainit i superfosfat w ysiane zosta ły  na je ­

sieni, a nitrofos rychło wiosną przed bronowaniem  

łąk. D ośw iadczeń wykonanych zosta ło  19. N ie ­

stety warunki klim atyczne tego roku nie zaw sze  

um ożliw iły  dwukrotny zbiór siana i zupełne jego 

w ysuszenie. (W yniki zestawiono w tablicy 4). 

Średnia plonów  na nawożeniu fosforowo - potaso-

T A B L IC A  4.

P l o n  s i a n a  w q z h a.

O KP KPN
O b l i c z e n i e  p r o c e n t o w e  n a d w y ż e k

O KP KPN

1 35.0 50.0 55.0 100% 142.8 157.1
2* 41.0 67.0 62.0 163.4 151.2
3 26.5 37.0 43.0 139.6 162.2
4* 29.5 56.5 63.0 191.5 213.5
5* 57.0 77.0 80.0 135.0 145.3
6* 31.5 52.5 63.0 166.3 200.0
7 * 29.0 33.5 59.0 115.5 203.4
8* 35.0 37.0 59.5 105.7 170.0
9 36.0 41.0 52.5 113.8 145.8

10* 23.0 37.5 44.5 163.0 193.4
11 25.0 30.0 37.5 120.0 150.0
12 36.0 46.0 57.5 127.7 159.7
13* 16.0 32.0 44.0 200.0 275.0
14 32.0 36.0 52.0 112.5 162.5
15 26.0 36.0 55.0 138.4 211.5
16* 6.0 20.0 41.5 307.6 638.4
17 17.0 22.0 31.0 129.4 182.3
18* 52.5 65.4 87.0 124.7 165.7
19 3.0 12.0 17.0 400 566.6

średnio 29.3 42.0 52.9 | 100% | 163.3 | 223.6

*) Plon siana z dwóch pokosów.

wyżki. W  obliczeniu tem nie uwzględniono osobno 

nadw yżki słomy, której w artość pokrywa koszta  

transportu, w ysiew u nawozów, oraz zwiększonej  

robocizny.

Łąki.

D ośw iadczenia  przeprowadzono wdłg. n astę ­
pującego szematu:

1. poletka bez nawozów.

2. 10 q kainitu w stosunku na ha 

i 4 q superfosfatu,

w ym  w ykaza ła  n adw yżkę 12.7 q siana (63%), 

a na nawożeniu pełnym  23.6 q (123.6% ). N a w o ­

żenie fosforowo - potasow e dało w szędzie  dobre 

nadwyżki, jak i dalsze nawożenie nitrofosem. 

Tylko w jednem dośw iadczeniu  (2) nawożenie  

azotow e nie dało nadwyżki, a to wskutek n ad ­

miernej wilgotności terenu doświadczalnego. Na  

terenie tym  azot nie dzia ła ł dla braku wapną  

i pożytecznych bakteryj glebowych.



Co do skutków nawożenia uszeregować  

można doświadczenia podług następującego sze-  

matu:

W ilości doświadczeń skutek był:

Nawo­

żenie
słaby

100-110
proc.

średni

111—125

proc.

silniej- <

I126-150
proc.

silny

151 -200 
proc.

bar­
dzo

silny

ponad
2oO

proc.

PK. 1 5 6 I 5 2

PKN - 3 i 1 0 6

O w ies  i jęczm ień.

Susza w maju i czerwcu r. 1930 w płynę ła  n ie ­

korzystnie na doświadczenia, z których większość  

n iestety przepadła. Szem at doświadczenia był 

następujący:

I. Poletka bez nawozów.

II. Poletka z nawożeniem  azotowem  i fosfo ­

rowem.

III. Poletka z nawożeniem  azotowem  i pota-  

sowem.

T A B L IC A  6.

J ę c z m i e ń  ( c e n t n .  m e t r .  z ha)

NP NK KP NPK
w p r o c e n t a c h

°
NP NK KP NPK

1 13.5 16.0 12.5 15.5 15.8 100 119 93 115
1

117
2 17.2 23.6 15.1 23.0 25.5 142 92 139 155
3 10.5 25.0 19.0 20.0 30.0 " 238 180 190 286
4 13.8 17.0 16.0 13.5 17.0 ,, 123 116 98 123
5 9.7 14.2 11.7 15.8 18.5 „ 146 121 163 191
6 21.2 26.0 24.0 27.0 27.5 „ 127 113 127 1 130

śr. 14.2 20.3 16.4 19.1 22.4 100 149 119 139 167
słoma 1 

śr. |
| 18.3 28.9 22.0 27.1 30.8 100 158 120 148 169

Przy nawożeniu fosforow o-potasowym  w ięk ­

szość wyników leży  w granicach średniego do s il ­

nego działania. Przy nawożeniu pełnem, —  sku­

teczność działania przesuwa się jeszcze więcej  

w stronę silnego i bardzo silnego.

IV. Poletka z nawożeniem  fosforowem i po-  

tasowem.

V. Poletka z nawożeniem  pełnem.
Poletka otrzymały  w stosunku na ha: 150 kg

azotniaku (20%), 300 kg superfosfatu, i 400 kg

TA B L IC A  5.

O w i e s

w p r o c e n t a c h
O NP NK KP NPK -----------------------------------------------------------------------------------------------------------------------

O NP NK KP NPK

1 25.0 27.0 30.0 34.0 30.0 100% 108% 120% 136% 120%
2 20.0 22.5 21.0 21.5 30.0 „ 113 105 108 150
3 9.7 12.0 13.5 11.5 20.0 „ 124 139 119 206
4 7.0 8.0 10.5 10.5 5.5 „ 114 150 151 79
5 29.3 23.0 3 5 .0  40.5 34.5 „ 70 119 138 118
6  16.0 20.0 20.5 20.0 25.0 „ 125 128 125 156

 7 _________ 19 2 24.0 16.5 22.5______ 3 1.0_______ „__________ 125___________86_________ 117________ 161

średnia 16.3 19.1 20.0 22,9 25.1 100 j 111 121 127 141

i śr e d n ia ) 33  2 , 32>0 33 .5  35 .1  119  115  120  126
dla słomy f 1 i



k a in itu  (10% ). W y n ik i p rze d s taw io n o  w ta b l i ­

cach  5 i 6.

D z ia łan ie  w szędzie  by ło  dobre. N adw yżk i 

w yn osi ły  od  2.8— 8.8 q z ia rn a ,  a  w p ro ce n tach  od 

11% do 41% , P lo n  s łom y p o d a n y  je s t  ty lko  
w ś redn ie j.

P r z y  jęczm ieniu  zasto sow ano  ten  sam p la n  

dośw iadczeń , ty lko  zw iększono daw ki, a m ian o ­
wicie:

d la  soli p o ta so w y ch  na  200 kg/ha

d la  su p erfo sfa tu  na  300 kg/ha ( jak  p rz y  owsie)
d la  sa le t r z a k a  na  300 kg/ha

W  pon iże j p o d an e j tabeli (tabl. 7) ze s taw io ­

ne są  d la  po szczegó lnych  naw ozów  nad w y żk i c a ł ­

kow ite  o raz  w odn iesien iu  do 1 kg p od an ego  n a ­
wozu.

a ceny  naw ozów  p d ł .  cenn ika  z jesieni r. 1931. 

O p łac a ln o ść  p rz e c ię tn a  d la  ow sa i jęczm ienia 

b y ła  n a s tę p u ją c a :  (Tablica 8)

N aw ożen ie  azo tow o-fosfo row e o raz  azotow o- 

po ta so w e mimo zn a czn ie jsze j uzy sk an e j n a d ­

w yżk i m a ło  się op łaca ło . N a to m ias t  w d o św ia d ­

czen iach  tych  o p ła ca ło  się do brze  naw ożen ie  fos- 

fo row o-po tasow e, o raz  naw ożen ie  pełne .

R o ś lin y  okopow e .

P rz y  oko pow ych  ogó lny  p la n  dośw iadczeń  

by ł ten  sam  ja k  p r z y  ro ś linach  ja rych . D aw ki 

s tosow ane p od  z iem niak i w ynosi ły :

175 kg az o tn ia k u  (20% ) n a  h e k ta r  

300 kg su p e rfo s fa tu  (16% ) n a  h e k ta r  

400 kg soli po ta so w ej (20% ) na  h ek ta r .

T A B L IC A  7.

Wysokość całkowitej nadwyżki Jaką dają: Nadwyżka uzyskana za 1 „kg. użytego:

Azot 

(NPK - PK)

Kw. fosf. 

(NPK—NK)

Potas 

(N PK— N P)
azotu kw. fosl. potasu

owies 4.1 q 2.2 q 6.0 q 13.7 kg 4.6 kg 1.5 kg

jęczmień 6.0 3.1 2.1 20.0 „ 6.5 „ 5.2 „

T A B L IC A  8.

O w i e s J ą c z m i e ń

NP NK PK NPK NP NK PK NPK

nadwyżka w q 2.8 3.7 6.6 00 00 6.1 2.2 4.9 8.2

wartość nawoź. 86.8 72.6 55.0 107.2 90.7 80.5 59.0 115.1

wartość nadwyżki 56.0 74.0 132.0 176.0 128.1 46.2 102.9 172.2

zysk  w zł - 1.4 ; 77.0 68.2 37.4 - 43.9 57.1

P rz y  ow sie p ie rw sze  m iejsce  z a jm u je  po tas, 

d rug ie  azot. T ło m ac zy  się to c h a ra k te re m  gleb, 

gdyż  n a  7 gleb ty lko  2 za liczyć  m o żna  do średn io -  

zw ięzłych , zaś  p o zo s ta łe  —  do lekk ich  gleb p ias- 

czystych , a w ięc ubogich w p o k a rm y  i ró w n o ­

cześn ie  n ie  so rb u jąc y ch  ła tw o  ro zp u szcza ln ych  

form  azotu . D la  jęczm ienia, up raw ia n eg o  na  g le ­

bach  m ocn ie jszych  i ży żn ie jszych  s tw ie rd z am y  

p rze w ag ę  naw o zu  azotow ego. P r z y  obliczeniu  

o p łaca lno śc i p r z y ję to  n a s tę p u ją c e  ceny: za  ję cz ­

m ień p a s te w n y  21,00 zł, za owies 20,00 zł za 100 kg,

W y n ik i zestaw ion o  w tabl. 9 i 10.

K o le jno ść  d z ia ła n ia  naw ozów  pom ocniczych 

je s t  n a s tę p u ją c a :  K P , KN, N P, N P K . N aogół 

dz ia ła n ie  naw ozów  pom ocniczych  nie by ło  wielkie, 

co n a leży  t łom aczyć  b rak iem  o p ad ó w  w czasie, 

k iedy  z iem niak  n a js i ln ie j  p rz y b ie ra  n a  w adze . 

W  tym  ro k u  obserw ow ano  też często, że k a r to f le  

w s t rzy m a n e  p rze z  suszę  w  sw ym  w zroście , p rz y  

n a s ta n iu  dni deszczow ych, zaczę ły  w ypu szczać  

z p ie rw o tny ch  k łębów  now e k łę b y  t. zw. dzie- 
ciuchy.



Z kolei p rze chod z im y  do dośw iad czeń  z bu- K o le jn ość  dz ia ła n ia  poszczególnego naw oże-

rakam i. n ia  ta k a  sam a jak  p rz y  ziem niakach , chociaż p ro -

B u rak i o trz y m a ły  jako  naw óz: centow o dz ia ła n ie  by ło  lepsze, Z różnic m ięd zy

450 kg s a le trz a k u  (10% ) na  h e k ta r  w yn ikam i n a  pe łn em  naw ożeniu , a  w ynikam i po-

300 kg su p e rfo s fa tu  szczegó lnych  g rup  o dw óch naw ozach, o trz y m am y

800 kg k a in itu  (10% ), n ad w y żk i w yliczone d la  d z ia ła n ia  poszczegól-

T A B L IC A  9.

Z i e m n i a k i  ( c e n t n. m e t r .  z h e k t a r a).

O NP NK KP N PK

1 268.3 351.0 353.0 342.5 375.0
2 261.6 375.0 305.0 260.0 315.0
3 283.3 365.0 320.0 315.0 390.0
4 195.6 205.0 209.0 208.0 218.0
5 173.6 255.0 207.0 193.0 212.0
6 279.8 305.8 280.0 293.7 296.0
7 194.3 210.0 215.0 218.0 218.0
8 360.0 378.0 393.0 390.0 445.0
9 194.0 253.0 264.0 262.5 286.5

10 130.0 171.3 172.0 166.0 182.8
11 218.0 233.0 248.0 224.0 252.0
12 262.0 295.0 324.0 300.0 377.0

średnia 235.0 283.1 274.4 264.1 297.3
% % 100% 120% 116% 112% 127%

T A B L IC A  10.

B u r a k i  c u k r o w e  i p a s t e w n e .

O NP NK KP N PK

1* 600.0 610.0 615.0 600.0 675.0
2 221.6 400.0 350.0 340.0 450.0
3 365.0 380.0 450.0 337.0 450.0
4 387.8 402.9 430.5 392.0 434.0
5 290.8 462.0 442.5 390.0 513.0
6* 808.3 1050.0 1125.0 1200.0 1500.0
7* 765.2 1105.0 984.0 1154.0 1016.5
8* 441.7 600.0 500.0 450.0 550.0
9 301.6 450.0 362.5 330.0 450.0

10 342.6 362.5 368.0 356.0 360.0
11 360.7 386.0 408.2 384.3 452.0
12 321.6 434.0 438.0 387.0 467.0
13* 425.0 636.0 576.0 485.0 695.0

średnio:
b. cukr. 323.9 409.7 406.2 368.3 447.0
b. past. 608.0 800.0 760.0 777.6 887.3

w procentach ,
b. cukr. 100% 126 125 114 138
b. past. 100% 131 125 128 146

*) buraki pastewne.



nych nawozów, W  załączonej tabeli 11, podane  

są w pierwszej połow ie nadw yżki całkowite, otrzy ­

mane przez poszczególne nawożenie, w  drugiej 

połow ie nadw yżki otrzymane przez 1 kg p oszcze ­
gólnego pokarmu nawozowego,

Z tabeli tej wynika, że  p r z y  roślinach okopo ­
w ych  n a jlep sze  r e z u l ta ty  da je  n awożenie azo tow e,  
później nawożenie fosforowe, a na trzecim miejscu  
nawożenie potasowe. I w  tym wypadku n aw oże­

nie p ełne sumuje się prawie z nadw yżek poszcze ­

gólnych nawożeń.

O płacalność poszczególnych grup nawozowych  

przeciętnie była następująca: (Patrz tabl, 11 a)

suwa się n awożenie azo tow e ,  jako dla buraków  

najważniejsze.
Dla ułatwienia obliczenia opłacalności poje-  

dyńczego doświadczenia, podane są poniżej koszty  

poszczególnego nawożenia dla każdej rośliny  

i każdej grupy, oraz równoważnik kosztów w prze ­
liczeniu na ziem iopłody. (Tablica 12 i 12 a.)

Z danych tych wynika, że nawożenie azotowo-  

p otasow e zawiodło.
W  w ypadku owsa opłacalność jest przew aż­

nie niewystarczająca, zaś przy burakach cukro­
w ych i ziemniakach —  w ystarczająca zaledw ie  

w połow ie wypadków.

T A B L IC A  11.

N a d w y ż k i  o t r z y m a n e

p r z e z n a w o ż e n i e  p r z e z  1 kg .

azot. | fosf. potas pełne azotu kw. fosf. j potasu

w centnarach metrycznych w k i l o g r a m a c h

ziemniaki 32.9 23.2 14.2 64.3 94  48 18

buraki past. 78.7 40.8 37.3 123.1 175 85 47

buraki cukr. 109.7 127.3 87.3 279.3 244 265 109

Tablica l l a

Z i e m n i a k ii B u r a k i c u k r o w e

NP NK KP NPK NP NK KP NPK

nadwyżka w q 48.1 39.1 29.4 62.3 85.8 82.3 44.4 123.1

wartość nadwyżki 144.3 117.3 88.2 186.9 343.2 329.2 177.6 492.4

wartość nawożenia 94.7 109.6 83.3 144.2 118.7 125.0 75.4 159.5

zysk  w zł 49.6 7.7 4.9 42.7 224.5 204.2 102.2 332.9

Do obliczenia opłacalności przyjęto następu ­
jące ceny: 3.0 z ł  na 100 kg ziemniaków i 4,0 z ł  

za 100 kg buraków cukrowych. Ceny nawozów  p o ­
dług b ieżących cen.

Opłacalność u ziemniaków zależna była  

głównie od podania nawozu fosforowego i azoto­
wego. Brak jednego z nich pow odow ał m niejsze  

nadwyżki, a tern samem m niejszy  zysk. Sam p o ­
tas przy ziemniakach dał najm niejszą nadwyżkę.  
Przy burakach cukrowych opłacalność jest do ­

bra, mimo niskiej ceny przyjętej za buraki. Na  

p ie rw sze  miejsce , obok nawożenia  pełnego, w y -

N aw ożenie azotowo - potasow e zaw iodło  

p rzedewszystkiem  w wypadku jęczmienia, oraz  

w w iększości dośw iadczeń z burakami cukrowemi.  
N awożenie fosforow o-potasowe zaw iodło  w w ięk ­
szej ilości przy burakach cukrowych i w 50% przy  

ziemniakach. N aw ożen ie p ełne w w iększości w y ­
padków  w ykazuje opłacalność dla w szystkich  

roślin.

Wielokrotnie opłacalność negatyw na była  

tam, gdzie z ła  kultura gleby spow odow ała  ogó l­
nie niskie plony. Przeciwnie, przy okopowych  

p rzyczyny zmniejszenia opłacalności wysokich da­



w ek naw ozów  u p a t ry w a ć  na leży  w  w ysok ich  p lo ­

nach, ze b ran y ch  z po le tek  bez naw ozów  sz tucz ­

nych, a  to n a sk u te k  użyc ia  obornika .
Z e s taw ia jąc  w yniki dośw iadczeń , p rz y ją ć  

m ożna n a s tę p u ją c e  wnioski.

1. P r z y  owsie  n a j le p s z e  w yniki obok naw ożen ia  

pe łnego  o trz y m an o  p rze z  naw ożen ie  p o ta ­

sowe, a  n a s tę p n ie  azotow e. W  obliczeniu  

na je d n o s tk ą  p o ka rm o w ą  n a jw ię k sze  n a d ­

w y ż k i  d a je  azot,  późn ie j kw as fosfo row y i na  

trzec iem  m ie jscu  potas.

2. P r z y  ję c zm ien iu  p rze c ię tn ie  obok naw o żen ia

3. P r z y  z iem n ia k a ch  n a j lep sze  w y n ik i  o tr z y m a ­

no obok na w ożen ia  pe łnego  p r ze z  naw o żen ie  

azo tow e,  późn ie j p rze z  fosforowe. W  obli­

czen iu  na je d n o s tk ę  p o ka rm o w ą  n a jw iększe  

n a d w y ż k i  da ł azot,  później kw as fosforowy, 

n a  trzec im  m ie jscu  po tas. O p łac a ln o ść  

z iem niaków  p rz y  u ży ty ch  n aw ozach  b y ła  

średn ia ,

4. P r z y  burakach  n a j le p sze  w y n ik i  o tr zym a no  

obok naw ożen ia  pe łnego  p r ze z  na w ożen ie  a z o ­

towe. W  obliczen iu  na je d n o s tk ę  p oka rm o w ą  

n a jw ię k sze  n a d w y ż k i  d a ł  azot,  późn ie j kw as

T A B L IC A  12.

Koszta nawożenia i równoważniki wyrażone w ziemiopłodach

O w 

zł

i e s

: * 9

J ą c z 

zł

m i e ń

kg

Z i e m

zł

n i a k i

q

1

zł

3 u r a 1 

cukrowe

q

<. i 

pastewee

q

N P 86.8 434 90.7 432 94.7 31.6 118.7 29.7 59.4

NK 72.6 363 80.5 383 109.6 36.5 125.0 31.2 62.5

KP 55.0 275 59.0 281 83.3 27.8 75.4 18.6 37.7

NPK 107.2 536 115.1 548 144.2 48.1 159.5 39.9 79.8

T A B L IC A  12 a.

liość doświadczeń z dodatnią wzgl. ujemną opłacalnością.

NP NK PK NPK

+  1 — + - H- 1 - + -

owies 1 6 4 3 5 2 5 2

jęczmień 4 2 1 5 4 2 4 2

ziemniaki 7 5 6 6 6 6 7 5

buraki cukr. 4 4 3 5 3 5 6 2

buraki past. 4 1 3 2 3 2 4 1

pe łnego  n a j le p sz e  w yniki o trz y m an o  p rze z  n a ­

w ożenie azotow e, —  n a  d rug iem  m ie jscu  p rze z  

fosforowe. W  obliczen iu  na je d n o s tk ę  p o ­

ka rm o w ą  n a jw ię k s z e  n a d w y ż k i  d a ł  azot, pó ż-  

późn ie j kw as fosfo row y i po tas. P o d  w zg lę ­

dem  o p łaca lnośc i p rz y  u ży tych  daw k ach  n a j ­

w ięcej o p ła ca ln y ch  d o św iad czeń  było  n a  n a ­

w ożen iu  pełnem , fo s fo row o-po tasow em  i fos- 

forow o-ązotow em ,

fosforowy, n a  trzec iem  m ie jscu  po tas. P o d  

w zg lęd em  o p łaca lno śc i na jw ięce j o p ła c a l ­

nych  d ośw iadczeń  b y ło  n a  n aw ożen iu  pełnem .

D ośw iadczen ia  z  p s zen icą  r. 1930/1931. 

D o św iad czen ia  te  p rz e ję te  z B iu ra  P o ra d  R o l ­

nych  P ań s tw . F a b ry k i  zw. azo tow ych  w C ho rzo ­

wie p rze w id z ian e  b y ły  jako  d ośw iadczen ia  k o n ­

kursow e . W  tym  ce lu  s tw orzo ne  zo s ta ły  ze sp o ły



d o św iad cza lne  w p oszczegó lnych  gm inach, o b e j ­

m u jące  do s iedm iu  p o je d y ń czy ch  dośw iadczeń . 

Ze w zg lędu  na  to, że w tych  ze sp o łach  w yniki w y ­

p a d ły  n ie raz  dość zbliżone do siebie, p rz y  z e s ta ­

w ieniu  og ran iczam  się do p o d an ia  ś red n ic h  z p o ­

szczegó lnych  zespołów , za n iecha w szy  po d an ia  

w yników  z w szystk ich  dośw iadczeń , k tó ry c h  było  

67 w 11 zespo łach .

P la n  dośw iadczeń  b y ł n a s tę p u ją c y :

D aw k i naw ozów  w obliczeniu  n a  h ek ta r ,  by ły  

n as tę p u ją c e :

30 kg azotu , danego  w postac i 200 kg sa le trzak u , 

w po łow ie  n a  jesieni, w po łow ie  na  wiosnę. 

48 kg k w asu  fosforowego, danego  w 300 kg s u p e r ­

fo sfa tu  o raz  

40 kg t le n k u  p o ta su  jako  400 kg kain itu .

D ośw iadczen ia  w y k on an e  b y ły  z pszen icą . 

P o le tek  b ez naw ozow ych  n ie  p o d a je m y  osobno, lecz

T A B L IC A  13.

Ziarna w centn. metr. z hektara.

Z e s p ó ł
ilość

dośw.
O PN KN KP NKP

1. Kosowo 8 10.3 20.3 19.8 23.4 26.3
2. Kotłów 6 11.1 14.6 14.0 14.6 14.1
3. Baranów 9 13.7 17.7 16.5 17.4 22.4
4. Barchlin 3 15.2 22.0 17.2 19.0 24.8
5. Wierzbno 6 17.8 27.7 24.0 23.2 28.5
6. Brodnica 5 18.6 26.2 26.2 25.0 26.0

7. Brodziszewo 7 18.2 25.9 20.9 25.1 28.9
8. Przybroda 4 19.8 23.0 23.4 23.9 25.5
9. Skrzetusz 7 21.1 24.6 25.0 23.3 26.3

10. Poniec 7 21.7 26.2 24.9 25.1 29.5
11. Opalenica 5 25.6 27.8 30.2 31.6 40.3

T A B L IC A  13 a.

S ł o m a

O PN KN KP NKP
Stosunek ziarna 

do słomy

1. 19.6 24.5 24.2 26.9 29.0 1 : 1.32
2. 23.5 34.8 33.4 36.2 35.9 2.33
3. 35.4 40.7 38.4 39.9 48.3 2.33
4. 20.3 26.4 26.3 27.2 31.3 1.35
5. 28.0 32.2 34.3 32.3 39.5 1.39
6. 50.1 52.1 55.4 59.4 58.8 2.29

7. 33.6 41.7 36.9 40.5 47.7 1.70
8. 38.4 46.2 48.6 45.6 50.0 1.99
9. 44.0 54.4 52.6 51.4 55.0 2.12

10. 49.6 60.3 56.8 57.5 67.5 2.29
11. 40.0 57.9 45.0 53.9 63.6 1.68

1. N aw ożen ie  azo tow o - fosforow e (PN)

2. B ez naw ozu

3. N aw ożen ie  fosforowo - p o ta sow e (K P)

4. Bez naw ozu

5. N aw ożen ie  azotow o - p o ta sow e (KN)

6. B ez naw o zu

7. N aw ożen ie  p e łn e  (K PN )

su m u je m y  w szystk ie  t r z y  te  p o le tk a  w je d n ą  

w sp ó ln ą  p rzec ię tną .  W o bec  n iew ielk ich  a  n ie ró w ­

nych  w ah ań  w p lona ch  z ty ch  po le tek , n ie  u w zg lę d ­

niono ich ta k że  p rz y  korek c ie  sąs iedn ich  po le tek  

naw iezionych, jak  to  w y k o n u je  się p rz y  d o św iad ­

czen iach  śc is łych  z w zorcam i. O p u sz czam y  tu ta j  

w szystk ie  uwagi, sk rzę tn ie  sp isy w an e  p rze z  do-



św iadcza ln ik ów  w sp raw o zd an ia ch ,  a  d o tyczące  

s to sunków  g o spod arczy ch  poszczegó lnych  gospo ­
dars tw .

W yn ik i ze s taw ione  są w za łącz o n y ch  t a ­

be lach : (13, 13 a i 14)

Z tabe l w ynika , że n ad w y żk i o t rz y m an e  by ły  

znaczne . D la  n aw o żen ia  azotow o - fosforowego 

w ynosi ły  one ś redn io  37% d la  z ia rn a  i 25% d la  

słom y. D la  n aw ożen ia  azo tow o-po tasow ego  b y ły  

one  nieco m n ie jsze  i w yn osi ły  28% wzgl. 20% . 

D la  n aw o żen ia  fosforowo - p o ta sow ego  w ynosi ły  

one 35% wzgl. 2 5% , a  d la  n aw ozu  pe łnego  56% 

wzgl. 4 0% . N aogó ł n ad w y żk i b y ły  tem  zn a c z ­

n ie jsze , im m n ie jsze  b y ły  p lo n y  n a  p o le tk ac h  nie- 

naw ożonych.

N a to m ias t tabl. 15 w y k azu je  nam  d z ia łan ie  

poszczegó lnych  sk ład n ik ó w  pokarm ow ych , ta k  

w liczbach  ogólnych, jak  i w p rze liczen iu  n a  1 kg.

N a  je d nostkę  naw ozow ą p rz y p a d a :  d la  a z o ­

tu  12.8 kg nad w y żk i z iarna , d la  k w asu  fosf. —  

9.6 kg, a  d la  p o ta su  8.4 N a jlep ie j  w ięc d z ia ła ła  

je d n o s tk a  naw ozow a azotu . P e łn e  naw ożen ie  dało  

p rzec ię tn ie  w e w szystk ich  ze spo łach  9.01 q z h e k ­

ta ra ,  p rz y  w ah an iach  od  3,1 do 14.7 q.

D la  ob liczenia o p łaca lnośc i p rz y ję to  cenę

21.0 z ł  za  100 kg pszenicy , o raz  d la  naw ozów  

cenn ik  B an k u  P o lsk iego  z jesien i r. 1931. (T a ­

blica 16.)

T A B L IC A  14.

Nadwyżki procentualne w stosunku do poi. bez nawozu (100 proc.)

NP

z i a'

NK

> n a

KP NKP
I

NP

s  ł o

NK

m  a

KP NKP

1. 197% 192% 227% 255% 123% 120% 117% 125%

2. 131 126 131 130 122 114 116 136

3. 129 120 123 163 120 126 118 130

4. 145 113 125 160 115 108 113 136

5. 156 135 130 140 125 123 134 148

6. 142 115 138 159 124 110 120 142

7. 141 141 134 140 104 111 119 118

8. 116 118 121 129 145 112 135 159

9. 116 118 110 124 130 130 134 154

10. 121 115 116 136 115 122 115 140

11. 108 118 127 158 148 142 154 153

średnio 137% 1 128% | 135% 156% 125% 120% 125% 140%

M imo różn ic  w  p lonach , jak ie , w w y p a d k u  

po szczegó lnych  dośw iad czeń  o b se rw u jem y  d la  p o ­

le tek  bez naw ozów , —  p lo n y  p rz y  n aw o żen iu  peł-  

nem  m niejw ięcej się w y ró w n u ją  (za w y ją tk iem  

d ośw iadczeń  2 i 11), p rzy c zem  p rze c ię tn y  p lon  

z ty c h  p o le tek  w ynosi 26,5 q z ha.

W yn ik i ro z p a try w a n eg o  d o św iad czen ia  ob li­

czone % -w o w s to sun ku  do p o le tek  n ienaw ożo- 

nych p o d a je  t a b l  14.

T A B L IC A  15.

azot 

NPK — PK

kg

kw. fosf.

NPK — NK 

kg

potas

N PK- NP 

kg

Ogólna przeciętna
nadwyżka 3S3 461 h:i8

Nadwyżki w  stosun­
ku do 1 kg. na-
WOżU, 12.8 9.0 8.4



T A B L IC A  16.

N P NK KP N P K

nadwyżka w q 5.72 4.45 9 01 5 3 2

wartość nadwyżki 
w z ł ................. 120.1 93.50 189.20 111.70

wartość nawożenia 
w z ł ................. 93.5 79.40 113.90 54.90

zysk w zł . . . 26.6 14.10 75.30 56.80

równoważnik war­
tości nawoź, po 
przeliczeniu na 
ziarno w q 4.45 3.80 5.42 2 61

N ajlep ie j  w ięc o p ła ca ło  się p e łn e  n aw ożen ie  

i ty lko  d la  jednego  ze sp o łu  n ie  os iągnięto  o p ła ­

ca lności zu p e łn e j ,  gdyż p rze c ię tn a  n ad w y żk a  w y ­

nos iła  za led w ie  3 q z ia rna , za m ia st w ym aganego  

ró w n ażn ik a  w  w ysokości 5,4 q. N a  d rug iem  m ie j ­

scu u t rz y m u je  się naw o żen ie  fo s fo row o-po tasow e 

a to dzięki s tosunkow ej n iskiej cenie u ży ty ch  n a ­

wozów. N a trzec iem  m ie jscu  p o d  w zg lędem  o p ła ­

ca lności stoi naw ożen ie  azo tow o - fosforowe, d la  

k tó rego  zu p e łne j o p łaca ln ośc i b rak n ie  w 4 z e ­

społach . N a  o s ta tn iem  m ie jscu  w y s tę p u je  n aw o ­

żenie azotow o - po tasow e.

N a  p o d s taw ie  pow y ższy ch  dan y c h  m ożna  w y ­

sunąć  w niosek, że n a j lep ie j  o p ła ca  się p e łn e  n a ­

wożenie.

K o le jn o ść  dz ia ła n ia  po szc ze g ó ln yc h  n aw ozó w  

je s t  następ u ją ca :  azot, kw a s  fo s fo row y , potas.

Inż. B. Żmijewski.

Z n aczen ie  pogłów nego stosow ania azo tn iaku  na ozim iny.

Z n a n em  zjaw isk iem  je st  to, że w  czasach  

n iższych  cen n a  zboża  o b jaw ia  się dążn ość  do 

ogólnej ek s tensy fik ac j i  gospod ars tw . Co do p o ­

jęcia  ekstensyw ności,  p o g lą d y  w ielu  ro ln ików  

znaczn ie  się różnią, gdyż  p rze z  jed n y ch  eks ten- 

syw ność  p o jm o w a n a  je s t  w ca łem  s łow a tego 

znaczeniu , p rze z  innych  zaś, —  ro zu m ian a  jest 

jako  częściow e og ran iczen ie  w yk o n an ia  szeregu  

za m ie rzeń  gospodarsk ich . P og lądy , odnośn ie  

eks ten syw nośc i zgodne je d n a k  są, gd y  chodzi 

o k w es t ję  u s to sun kow a n ia  się do naw ożen ia .

O n iesłusznośc i obecnego u s to su nko w a n ia  się 

ro ln ic tw a  do k w es tji  naw ożen ia , w yp ow ied z ia ło  

się sze reg  au to rów , a  m ięd zy  n iem i szereg  ro l ­

ników  p rak ty k ó w , w obec czego sze rsze  o m a w ia ­

nie te j k w es tji  u w ażam y  za  zbędne.

P rag n ie m y  je d y n ie  zaznaczyć, że choć p rz y  

n iższych  cen ach  n a  zboża  zysk  n a  naw ożen iu  

m oże być m nie jszy , to je d n ak że  n ie  dow odzi to, 

ab y  n a k ła d y  na  n aw ożen ie  ogran iczać  do m in i­

m um  lub też n aw ożen ia  zaniechać .

G o sp o d a rs tw o  bowiem, s to ją c  w obec złej kon- 

ju nk tu ry ,  w inno w szelk ie  ogran iczen ia  sk ierow ać 

n a  te  n a k ła d y , k tó re  są  w y raźn ie  n ieop łaca lne .

A u to m a ty cz n e  zm n ie jszan ie  lub kaso w an ie  n aw o ­

żen ia  nie z a ła tw ia  sp ra w y  zm n ie jszen ia  kosztów  

p rodu kc ji .  R acze j po g a rsza  ją. W y ty czn e ,  ja- 

kiemi w naw ożen iu  n a leży  się k ie row ać, w sk a za ł 

w p o p rze d n im  nu m e rze  n in ie jszego  czasop ism a 

inż. Czarkow sk i, k tó ry  w y jaśn ia ,  że p rz y s tę p u ją c  

do u łożen ia  p la n u  naw ożen ia , n a leży  p rzę d e -  

w szystk iem  w ziąść  p o d  uw agę s top ień  re a g o w a ­

n ia  dane j ro ś liny  n a  dane j glebie i w d an e m  s t a ­

now isku  na  naw ożen ie  pom ocnicze. Z astosow anie  

sk ład n ik a ,  n a  k tó ry  w  w ym ien ionych  w a ru n k ach  

ro ś lina  reagu je ,  w y w o łu je  z n a czn ą  zw yżkę p lonu  

z iem iopłodu.

W  w y p a d k a c h  za tem , g dy  sk ład n ik  p o k a rm o ­

wy, z n a jd u ją c y  się w m inim um , do s ta rc zo n y  w n a ­

w ozach  sz tuczny ch  podnos i p lon  d an e j ro ś liny  s il ­

niej niż pozos ta łe , r a c jo n a ln e  je s t  n aw e t zw ięk ­

szenie jego daw ki choc iażby  ko sz tem  p o zo s ta ły ch  

naw ozów , p rzy c zem  ogólny  kosz t n aw ożen ia  m oże 

być niższy, tak i sam  lub w yższy , lecz zysk  na- 

pew no  d a je  się os iągnąć  w yższy .

S tanow isko  ta k ie  u za sa d n ien ia  szerszego  nie 

w ym aga , d a je  n a to m ia s t k ry te r ju m , k tó ry m  k a ż d y  

ro ln ik  w inien  się pow odow ać.



D rugim  m om entem , k tó ry  p r z y  s tosow aniu  

naw ozów  pom ocniczych  w inno się w ziąść  n a  

w zgląd , je s t  to, że o o p łaca ln ośc i naw ożen ia  ro z ­

s tr z y g a ją  nie ceny  w czasie  s tosow ania  n aw o ż e ­

nia, lecz ceny  z iem iop łodów  w okres ie  ich r e a l i ­

zacji.

P o d  k ą tem  w idzen ia  tych  dw óch w ażny ch  

a za sadn iczych  m om entów  n a leży  ro z p a trz e ć  s p r a ­

wę w iosennego za si lan ia  ozimin.

W  w iększości w y p ad k ó w  ozim iny na  w iosnę 

są  w łaśn ie  w  s to sunk u  do az o tu  tem i roślinam i, 

k tó re  n a  sku tek  różno litośc i w a ru n k ó w  a tm o s fe ­

rycznych  w ysoce re a g u ją  n a  naw ożen ie  azotow e. 

J e d n ą  z p rzy c zy n  tego je st  fak t, że w p rz e c i ­

w ieństw ie  do jesieni, k ied y  azo t je s t  p o trz eb n y  

roślinom , do ro zk rze w ien ia  i do u o d p o rn ie n ia  na  

n ie k o rzy s tn e  w aru n k i p rzez im ow an ia , wiosną, 

w p ie rw szym  okresie  w egetac ji ,  n a s tę p u je  s i ln ie j ­

sze p o b ie ran ie  tego p ok arm u . To s iln ie jsze  p o ­

b ie ran ie  w iąże  się w  ok res ie  w iosennym  z dal-  

szem  ro zk rze w ian ie m  roślin  i ze w zm ocnieniem  

tych, k tó re  u c ie rp ia ły  n a  sku tek  n ieko rzys tnych  

w aru n k ó w  a tm o s fe ryczn ych  w okres ie  zimow ym.

O sta tn io  o bserw ujem y, że do n ie d aw n a  p r z e ­

s trze g an a  p rze z  ro ln ic tw o  z a sa d a  częściow ego z a ­

s ilan ia  ozimin jesienią , częściow ego zaś wiosną, 

p rz y  ró żn ym  u s to sunk ow an iu  daw k i jesiennej 

i w iosennej, w za leżności od r o d z a ju  gleby i m o ­

żliw ości w ym ycia  azotu , zo s ta ła  po d w ażo n a  p rzez  

n ie k o rzy s tn e  w aru n k i g o sp od arcze  o s ta tn ich  dw óch 

la t. P o w s ta ło  bow iem  dążen ie  do o szczędzan ia  

n a  je siennem  naw ożen iu  ozimin i ogran iczen iu  się 

do naw ożen ia  ty lko  w iosennego. N ie je st  to je sz ­

cze ta k  b a rd z o  niebezpieczne , choć za znaczyć  n a ­

leży, że n iezaw sze  naw ożen ie  ty lk o  w iosenne n a ­

w et silne, będz ie  w s tan ie  za s tąp ić  zw ycza jow o 

p rz y ję te  naw ożen ie  jesienno-w iosenne. S zczegó l­

n ie  odnosi się to  do la t, w k tó ry c h  w aru n k i  p r z e ­

z im ow ania  k s z ta ł tu ją  się d la  ozimin n iekorzystn ie .

Za w ysoce  n iebezp ieczny  n a to m ia s t  u w ażać  

n a leży  ob jaw  w y w o łan y  rów nież  te n d en c jam i 

oszczędnościow em i, a  m ianow icie dążen ie  do n a ­

w ożen ia  ozim in dop ie ro  p ó źn ą  w iosną, gdy  na  

ro ś linach  w idoczny  je s t  b ra k  azotu . U jem n ą  

s tro n ą  tak iego n aw ożen ia  ,,w raz ie  koniecznej 

p o t rz e b y 11 je s t  n iem ożność  w y k o rzy s tan ia  w p e łn i 

zasto so w anego  n aw o zu  z tego w zględu, że n a j ­

lep sze  w y k o rzy s tan ie  pog łów nie  danego  naw ozu  

azotow ego o d b yw a się p rz y  w ysiew ie  tego n a ­

w ozu ja k  najw cześn ie j wiosną.

W s k a z u ją  na  to l iczne dośw iadczen ia .

N a  te m a t czasu  w ysiew u az o tn ia k u  n a  w iosnę 

by ło  p rz e p ro w a d z o n e  p rze z  S ch n e id ew in d a1) d o ­

św iad czen ie  z ży tem  w L a u c h s ta d t  na  próchn i-

czo-g lin ias te j glebie. P rz e d p lo n e m  by ła  pszen ica

ozima.

W y n ik i w tem  dośw iadczen iu  o trz y m an o  n a ­

s tęp u jące :

Nadwyżki otrzymane  

Data wysiewu azotniaku: na 30 kg N w kg ziarna:
jesienią 709

wiosną dn. 21 marca 788

,, „ 20 kwietnia 732
,< ,, 2 czerwca 194

Z pow yższych  cyfr w ynika , że im w cześniej 

na  w iosnę n a s tę p u je  pog łów ny  w ysiew  azo tn iaku  

na  oziminy, tem  lepiej w y zy sk an y  je st  naw óz 

i tem  w iększą  d a je  n ad w y żk ę  plonu.

Do podobnego  w niosku  dochodz i dr. K. Ce- 

l ichow sk i ') ,  p o ró w n u jąc  dz ia ła n ie  p og łów ne a z o t ­

n iaku  w dośw iadczen iach , p rze p ro w a d z o n y c h  na  

te ren ie  woj. c e n tra lny ch , w 1926 r. z d z ia łan iem  

tegoż naw ozu, w  do św iadczen iach , p rz e p ro w a d z o ­

nych  v/ W ielkopo lsce .

W  dośw iad czen iach  z ży tem , p rz e p ro w a d z o ­

nych  n a  te ren ie  w o jew ó d z tw  c e n tra ln y ch  na  d a w ­

ce 20— 30 kg. N w azo tn iaku , o trz ym an o  n a s tę ­

p u ją c e  n ad w y żk i p lonu :

Plon na poletkach Plon na poletkach Nadwyżka
Str. bez nawozu z azotniakiem plonu

sprawozd. z ha w kg z ha w kg z ha w kg
80 1930 2280 350
81 1810 2000 190

112 850 990 140
112 1330 1330 _

111 1160 1340 180
111 1190 1180 10
427 1700 2000 300
428 2980 3000 20

Średnio 1620 1770 150

T a k ró żn o ro d n e  i n iezby t w ysokie w yniki,

w p oszczegó lnych  dośw iad czen iach  w y ja śn ia  dr.

J  Diingungsversuche in den Jahren 1916— 22. Ar-  
beiten der D. L. G. 1923.

2) Dr. K, Celichowski. Doświadczenia z nawozami 

azotpwemi. Cz. I. Poznań 1928 r.



Celichow ski tem, że ro ln icy  w woj. ce n tra ln y ch  nie 

są  d o k ła d n ie  obeznan i z naw ozam i azo tow em i i s to ­

s u ją  je  zby t późno, w kw ie tn iu  lub w m a ju . J e ż e l i  

p o za tem  w eźm iem y p od  uw agę, że opóźnione  s to ­

sowanie, d oko nyw ane  je s t  często  n a  po lach  nie- 

d ren ow an ych , w ilgotnych, p rz y  b ra k u  s ilnie ro z ­

w in ię te j czynnośc i b ak te ry j ,  to ja sn ą  się s ta je  

p rz y c z y n a  s łabszego  d z ia ła n ia  naw ozów  az o to ­

w ych, a m iędzy  innem i i az o tn iaku .

W  przec iw ieńs tw ie  do w o jew ó dzw  C e n t r a l ­
nych, w W ie lkop o lsce  w ysiew  az o tn ia k u  u sk u tec z ­

n ia  się w  m arcu , a  często  już w lu tym . W ysiew  

w tej p o rze  u ła tw ia  rozk rzew ien ie  i w zm ocnienie  

się roślin , a  to d ec y d u je  o d a lszym  ich rozw oju .

P rz e k o n y w u ją c e  są  w ty m  w zg lędzie  d o św iad ­

czenia, p rze p ro w a d z o n e  z ży tem  w W ielkopo lsce , 

za rów no  p rze z  dr. Celichow skiego, jak  i W lkp . 

Zw iązek  K ół D o św ia d cza ln y ch .1)

W  d o św ia d c z e n ia c h ,  p r z e p r o w a d z o n y c h  p r z e z  

dr. C e l ic h o w s k ie g o ,  o tr z y m a n o  n a s t ę p u ją c e  w y n ik i .
Przeciętne nadwyżki otrzymane 

N a w o ż e n i e  w r . 1923/4 na 19% azotniaku

w kg z ha
Ilość doświadczeń 20. Ż y t  o.

150 kg azotniaku w jesieni 250
150 kg azotniaku jesienią

i 100 kg wiosną 595

300 kg azotniaku jesienią 766
300 kg azotniaku jesienią

i 200 kg wiosną 1075

P od obn ie  w ysok ie  n ad w y żk i  p lonó w  u z y s k a ­

no n a  azo tn ia k u  w  dośw iadczen iu , p rze p ro w ad z o -  

nem  p rze z  W lk p . Zw. K ół D o św iadczalnych , 

w m aj. W inn ica  w rok u  1927/8. W y k a z u je  to  n a ­

s tę p u ją c e  do św iadczen ie :

Roślina: Żyło.

N a w o ż e n i e  

kg N w azotniaku  

jesienią wiosną
30 —

10 20

15 15

—  30

N a d w y ż k a  

plonu na azotniaku  

w kg z ha 

600 

710 

830 

430

3) B. Niklewski, J. Dmochowski. Nawożenie ozimin,  

ze szczególnem uwzględnieniem kwestji azotowej. Wlkp.  

Zw. Kół Dośw. nr 14, 1930 r.

ka  az o tn ia k u  b y ła  za s to so w an a  we w łaśc iw ej p o ­
rze, p o d k re ś la ją  w ybitn ie  doniosłość  m om entu  

w czesnego s ian ia  azo tn ia k u  na  wiosnę.

D la tego  też p o rę  w iosny  po rozm arzn ięc iu  

i obeschnięciu  ro li p rz e d  ru szen iem  w eg e tac ji  o z i­

min, n a leży  uw ażać  za  n a jk o rz y s tn ie js z ą  do po- 

g łów nego w ysiew u az o tn iaku .

O m aw ia jąc  sp raw ę  pog łów nego w iosennego 

za si lan ia  ozimin az o tn iak iem  t ru d n o  pom inąć  

k w es tję  s to sow ania  w tym że  ce lu  innych  naw ozów  

azotow ych, p rze d ew szy s tk iem  sa le trzan y c h , o raz  

ew en tua ln ie  różnic, jak ie  w po ró w n an iu  do a z o t ­
n iaku  zachodzą.

P r z y p a t r z m y  s ię  za te m ,  ja k ie  d z ia ła n ie  w y ­

k a z u je  a z o tn ia k  w  p o r ó w n a n iu  do in n y c h  n a w o ­

z ó w  a z o to w y c h .

P rz y ta c z a m  tu  d la  o r je n ta c j i  w yniki dw óch 

dośw iadczeń , p rze p ro w a d z o n y c h  na  g lebie szczer-  

kow ej w z a k ład z ie  do św iad cz a ln y m  w S ta ry m  

B rześc iu  w r. 1927. A zo t za s to sow any  by ł w ilo ­
ści 30 kg N. n a  ha.

Roślina  —  Żyło.

N a w o ż e n i e Plan z ha 

w kg.
PK 2480

azotniak granulowany 2850 

siarczan amonu 2910

saletra wapniowa 3130

azotniak pylisty  3210

saletra chilijska 3280

Nadwyżka plonu z ha 

w kg.

370

430

650

730

800

Z n a c z n e  n a d w y ż k i  p lo n ó w ,  u z y s k a n e  w  o b y ­

d w ó ch  d o ś w ia d c z e n ia c h ,  w  k tó r y ch  w io s e n n a  d a w ­

Roślina  —  Pszenica.

PK 1450 —
azotniak pylisty 1720 270
siarczan amonu 1750 300

saletra wapniowa 1850 400

azotniak granulowany 2020 570

saletra chilijska 2060 610

Z powyższych doświadczeń wynika, że rów­
nież i do nawożenia pogłównego wiosną azotniak 
obok nawozów saletrzanych może być stosowany  
z powodzeniem.  J e g o  n ie w ie l e  n iż sz e  n a d w y ż k i  

r e k o m p e n su ją  s ię  n iż sz ą  c e n ą  a z o tu  w  ty m  

n a w o z ie ,  tak, ż e  o p ła c a ln o ś ć  w  s to s u n k u  do  

s z e r e g u  in n y c h  n a w o z ó w  a z o to w y c h  n ie  jes t  

n iższa ,  w  s to su n k u  z a ś  do  n ie k tó r y c h  je s t  w y ż s z a .



W  d alszym  ciągu n a leża ło b y  ro z p a trz e ć  s p r a ­

w ę w ysokości daw k i az o tu  w az o tn iaku , ja k a  p rz y  

po g łów nem  w iosennem  za sto sow an iu  m oże być 

u w ażan a  za  w łaśc iw ą . O czyw iście  z góry  n a leży  

się zas trzec , że je s t  to  sp raw a , k tó rą  n a leży  t r a k ­

tow ać  b. in d y w id u a ln ie  d la  p o je d y n czy ch  w y p a d ­

ków, za leżn ie  od  gleby, p rz e lp lo n u  i t. p.

N as in te re su je  w d a n y m  w y p a d k u  cy fra  g r a ­

n iczna, k tó ra b y  m ogła  s łużyć  jako  w skaźn ik  ilo ­

ści azotu , k tó ra  m a k sym aln ie  m og łaby  w chodzić 

w grę w  w a ru n k a c h  p ra k ty k i  ro ln icze j.

I n te re s u ją c e  zes taw ien ie  n a  ten  tem at , o d ­

nośnie azo tn iaku , n a  za sa d z ie  sp raw o zd an ia  W yd z . 

Dośw. N auk. C. T. R. z ro ku  1926, p o d a ł  dr. K. 

C elichow sk i2) .

Z ze s taw ien ia  tego p rz y ta c z a m  ty lko  te  d o ­
św iadczen ia , w k tó rych  az o tn iak  by ł s tosow an y  

na w iosnę pogłów nie .

Z estaw ien ie  to p rz e d s ta w ia  się n a s tę p u jąc o :

Plon ozimin 

Daw- bez Plon ozimin pizy
ki azotniaku różnych dawkach azotu 

azotu w kg z ha w kg z ha

w k g ........................... 15 . . . 2 5 .  . . 35 Ri ślina

j 194 1380 —  1510 1780 żyto
Str | 216 1620 1860 1960 2010

sprawozd.f  217 1650 —  2470 2650 pszenica
J 193 1970 1770 1930 2080

N ale ży  p rz y te m  nadm ien ić , że w iększe daw ki 

azo tu  w cy to w any ch  dośw iadczen iach  nie pow o ­
do w a ły  da lsze j zw yżki p lonów .

Z estaw ien ie  pow yższe  w skazu je , że 35 kg 

az o tu  n a leża ło b y  u w ażać  za  m aksim um , do ja k ie ­

go w w aru n k a c h  p ra k ty k i  p rz y  pog łów nem  z a s to ­

sow aniu  az o tn ia k u  w iosną, m o żnaby  się posunąć .

W  łączności z n ad w y żk am i p lonu , jak ie  u z y ­

sk u jem y  w p rak ty ce ,  p rz y  p og łów nem  naw ożen iu  

ozimin azo tn iak iem , stoi s p ra w a  rów noczesnego  

n iszczen ia  ch w as tó w  w ty chże  zbożach.

N a  Zachodzie , szczególn ie w  N iem czech, już 

o d d a w n a  d a je  się zao bse rw ow ać  w szechs tro nne  

w y k o rzy s tan ie  az o tn ia k u  z tern, że p rz y  n a w o że ­

niu  ozimin i zbóż ja rych , użyc ie  az o tn ia k u  p r z e ­

w id u je  n ie ty lko  naw ożen ie  ty ch  p ło d ó w  lecz ta k że

rów noczesne  a  p rz y te m  b ez p ła tn e  n iszczenie 

chw astów .

Niszczenie chw as tów  w ozim inach  je s t  u  nas  

rze czą  now ą, lecz w a r tą  uwagi.

N a  Z achodzie  stw ierdzono , że p rz y  w iosen ­

nem  naw o żen iu  azo tn iak iem , w y tw a rz a ją c y  się 

w  glebie w  p ie rw szy m  s ta d ju m  ro z k ła d u  dw u- 

c jan d w u am id , n iszczy  korzen ie  i k ie łk i w sc h o d zą ­

cych chw astów , jak  rów nież już  w ykie łkow anych , 

o raz  b a rd z o  os łab ia  zdo lność  k ie łkow an ia  re sz ty  

zia rn  chw astów .

W ie lo k ro tn e  p ró b y  dow iod ły  s łuszności tej 

te zy  i sposób za si lan ia  ozimin azo tn iak iem  w p o ­

łączen iu  z niszczeniem  chw as tów  w szed ł p o ­

w szechn ie  w użycie.

C elem  tak iego  n iszczen ia  są głów nie chw asty , 

k tó re  pow szechn ie  w dużej ilości spo ty k a  się 

w ozim inach, a m ianow icie: m ietlica , m o d ra k  (b ła ­

w atek , chaber) i rozm aite  o d m ian y  wyk. P oza-  

tem  u lega  zn iszczen iu  ca ły  szereg  innych  ch w a ­

stów.

W ym ien ione  pow yżej ch w as ty  nasienne, a  w ięc 

m ietlica , m o d ra k  i w yki p rz y  w czesnym  zasiew ie 

ozimin i c iep łe j pogodzie  w schod zą  już na  je ­

sieni. P r z y  późny m  siew ie i w czesnem  oziębienia 
k ie łk u ją  te  ch w as ty  d op ie ro  wiosną.

D la tego  też w a lk a  z chw as tam i w ozim inach 

p rz y  pom ocy  azo tn iaku , częściow o p ro w ad zo n ą  

byw a na  jesieni, częściow o zaś  w czesn ą  wiosną. 

P rzew ażn ie  w o k res ie  w czesnej w iosny  ch w as ty  

te  s ą  albo  w s ta d ju m  p ie rw szego  ro zw o ju  lub 

w s ta d ju m  k ie łkow ania , a  to  są  w łaśn ie  m om enty , 

k iedy  d z ia łan iem  az o tn ia k u  n a j ła tw ie j  m ożna je 

zniszczyć.

D la  z i lu s tro w an ia  n iszczącego d z ia ła n ia  a z o t ­

n iak u  na  chw as ty , p rzy łączm y  pon iże j w ynik i 

t rz ech  dośw iadczeń , jak ie  p rze p ro w a d z o n e  zo ­

s ta ły  w N iem czech.

1) D ośw iadczen ia  z m o d ra k iem 4) :

P og łów na  d aw k a  az o tn ia k u  200 kg n a  ha.

2) l  ę.
4) Rudolf Woldenberg. Fortschritte der Landwirt- 

schaft nr. 13. 1931.



R o ślin a  — Pszenica .

M i e j  s c o w o ś ć

Kloster- Kloster- Amalien-

felde felde hof
Ilość roślin modraku na 1 m2 367 290 317
% zniszczonych modraków 97 100 100
data wysiew u azotniaku 4/III 22/111 28/111
zw yżka plonu na azotniaku q 11.— 5.27 7.—
zw yżka plonu, przypadająca

na jedną roślinę zniszczo­

nego modraku gr. 0.309 0.180 0.219
stosunek ziarna do słom y na

parcelach, gdzie nie niszczo­

no modraku 1 : 4.71 1 : 2.76 1 : 2,74
stosunek ziarna do słomy na

parcelach, gdzie modrak ni­
szczono 1 : 2.45 1 : 4.00 1 : 1.90

2) D ośw iadczen ie  z m ietlicą , p rz e p ro w a d z o ­
ne  w H a r le  W a b e rn  w 1928 r.

P o g łó w na  d aw k a  az o tn ia k u  160 kg na  ha.

Ilości chwastów na m2 

Parcele bez azotniaku na azotniaku
mietlicy 235 4
kąkolu 12 0

modraku 7 0
rumianu 11 2

plon ziarna 21.50 ctn. m za ha 39.20 ctn. m za ha

,, słom y 37.80 ctn. m za ha 64.30 ctn. m za ha

3) D ośw iadczen ie  z w y k ą  u K u r ta  Thielego 
w K ole  Dośw. S ta d e  N o rd r’).

R o ślina  —  Żyło .

P og łów nie  n a  suche ro ś lin y  za s to sow ano  200 
kg azo tn iaku .

W  dośw iadczen iu  tem  w yka  zo s ta ła  w ygu ­

b iona doszczętn ie , p rzy c zem  o trz y m an o  n a s tę p u ­

jący  p lon  w q z ha.

ziarno słoma
na PK 22.25 69.75
na PK +  azotniak 27.10 90,40

D ośw iadczen ia  pow yższe  w y raźn ie  w sk a z u ją  

na  dosk o n a łe  d z ia ła n ie  az o tn ia k u  jako  ś ro d k a  

n iszczącego chw asty . Z a s tan aw ia  w do św iad cz e ­

n iach  w yb itn e  d z ia ła n ie  naw ozow e, k tó re  p r z y ­

p isać  n a le ż y  n ie ty lko  pokarm ow i, z n a jd u ją c e m u

5) Hannoversche Land- und Forstwirtschaftliche Zei-  

tung nr. 8. 1928 r,

się w  az o tn iaku , lecz ta k że  d z ia ła n iu  n iszczące ­

m u chw asty . D z ia łan ie  to  sp raw ia , że chw as ty  

r y w a lizu ją ce  z ro ś lin ą  u p raw n ą , z o s ta ją  u su n ię ­

te , zaś ży to  czy  pszen ica  m a  m ożność w y k o rz y ­

s tan ia  w p e łn i w szelk ich  w aru n k ó w  w egetac ji .

W  p ra k ty c e  oby dw a w yżej om ów ione zabiegi 

łą czą  się, bow iem w ysiew  az o tn ia k u  w obydw óch  

ce lach  o dby w a się w  jednej porze , a m ianow icie 

w czesną  w iosną, z a ra z  po  ro zm arzn ięc iu  i o b e ­

schnięciu  roli. W te d y  bow iem  ch w as ty  za c z y n a ją  

w eg e tac ję  lub k ie łk u ją ,  a  oziminy, k tó re  zw ykle  

późn ie j od  chw as tów  ro zp o c zy n a ją  sw ą w egetację , 

są  p rz e d  ruszen iem . P o  w ysiew ie za leca n e  je st  

s t rąc an ie  az o tn ia k u  ze zboża  le k k ą  b ronką, s p o ­

rz ą d z o n ą  z gałęzi, tak , ab y  naw óz d o s ta ł  się do 

g leby i m ógł w y k azać  za ró w no  d z ia ła n ie  n aw o ­

zow e jak  i n iszczące  chw asty . Do obydw óch  

om aw iany ch  celów  w sk a zan e  je s t  użyc ie  az o tn ia k u  

m ielonego o le jow anego .

U jaw nione , w ie lo stron ne  d z ia ła n ie  az o tn ia k u  

m a d la  p rak ty czn eg o  ro ln ic tw a  don iosłe  znaczenie, 

A zo tn iak  p rze z  tan io ść  swego azo tu , o raz  p rz y  Wy­

sokiem  d z ia ła n iu  naw ozow em , w łaśc iw ości n isz ­

czen ia  chw as tów  i p rz y  k o rzy s tn e m  o d d z ia ły w a ­

n iu  w a p n a  n a  fizyczne, chem iczne i b iologiczne 

p ro ce sy  w glebie, s ta ł  się naw ozem , k tó ry  w śród  

innych  naw ozów  azo tow ych  w y su n ą ł się na  czoło. 

W iosen ne  pog łów ne zasi lan ie  ozim in ty m  n a w o ­

zem  je s t  w y ra ź n ą  gosp o d a rczą  k o rzy śc ią  d la  r o l ­

nic tw a.

Z c a ło k s z ta ł tu  ro zw aża n y ch  sp raw , o dnośn ie  

w iosennego n aw ożen ia  ozimin, p ły n ie  szereg  w s k a ­

zań, a  m ianow icie:

1. że  w iosenne naw o żen ie  a zo tem  ozim in , 

p r z y  obecnem  u s to sunkow an iu  się ro ln ic tw a  do  

naw ożen ia , je s t  ko n ieczne  i gospodarczo  w ysoce  

w ska za n e ;

2. że zasto sow a n ie  a zo tn ia k u  i w y k o r z y s ta ­

nie jego  w sze ch s tro n n ych  w ła ściw o śc i m a  p ie rw ­

sze ń s tw o  p r ze d  in nem i na w o za m i a zo tow em i;

3. że ja k  n a jw c ze śn ie js z y  w ys ie w  a zo tn iaku  

na w iosnę  je s t  w a ru n k ie m  sine qua non n a j le p ­

szego i n a jb a rd z ie j  opłaca lnego  d z ia ła n ia ,



Inż. R. J.

Słów  k ilka  o dośw iadcza ln ic tw ie  naw ozow em .

W  je d n y m  z o s ta tn ich  n u m erów  n iem ieck ie ­

go czaso p ism a  , ,F o rtsch it te  d e r  L a n d w ir tsch a f t"  

u k a z a ł  się a r ty k u ł  dr. B ie r e ia  p. t. , ,Regeln u n d  

G ese tze  fiir d ie  kuns tliche  D iingung", m a jąc e j  na  

ce lu  w y ja śn ie n ie  sp raw y , czy  i o ile, w  d ro d ze  d o ­

św iad czeń  ro ln iczych  d a  się w y p ro w a d z ić  p ew ne  

ogó ln ie jsze  r eg u ły  s to sow an ia  n aw o żen ia  p o d  p o ­

szczególnie ro ś lin y  u p raw n e . J e s t  to  te m a t  o ty le  

c iekaw y  i a k tu a ln y  d la  n a szych  s tosunków , że już 

z g ó rą  od ro ku  ob se rw u jem y  w p ra s ie  ro ln icze j 

c iąg łą  d y sk u s ję  co do p rz y d a tn o ś c i  d o ty c h c z a ­

sowego do ro b k u  n aszy ch  s tacy j dośw iadczalno-  

ro ln iczych, jako  m a te r j a łu  podstaw o w ego  do w n io ­

skow an ia  p rak ty czn eg o  w za k re s ie  n aw o żen ia  n a ­

w ozam i sz tucznem i p o d  ró żn e  ro ś liny  i w różn ych  

w aru n k ach  gleby, up raw y , k lim atu  i t. p,

W  rozw aża n iac h  swoich z w raca  a u to r  w y m ie ­

n ionego a r ty k u łu  z nac isk iem  u w agę n a  ten  m o ­

m ent, że d o św iad czen ia  naw ozow e o ty le  w ca łe j  

p e łn i n a b ie ra ją  na  w artośc i,  jako  m a te r j a ł  w y j ­

ściow y do w niosk ow an ia  p rak tyczn eg o , o ile, p rz y  

rów nośc i w a ru n k ó w  dośw iadcza ln ych , p r z e p ro ­

w a d z a n e  są  w  d łuższy m  okres ie  czasu, a  co n a j ­

g łó w n ie jsze  —  o ile rów noleg le  z tego ro d z a ju  

dośw iadczen iam i p rz e p ro w a d z a n e  są  ob se rw ac je  

m eteorologiczne. Is to tn ie  zgodzić się na leży , że 

m om en t ten  je s t  w p ro s t  dec y d u jący .  N ies te ty , nie 

je s t  on uw zg lędn io ny  do ty chczas  w n a leży ty m  

s topn iu  p rze z  n asze  z a k ła d y  dośw iadcza lno -ro ln i-  

cze, a i w szeregu  a r ty k u łó w , jak ie  do ty chczas  

w sp raw ie  bo lączek  d o św iad cz a ln ic tw a  naszego  się 

uk az a ły ,  —  m o m en t ten  zo s ta ł  przeoczony . J e ­

dyn ie  m ożn ab y  w sk a zać  n a  a r ty k u ł  prof. dr. K. 

Szulca, jak i u k a z a ł  się w  m iesięczn iku  „N aw o zy  

S z tuczne"  p. t. „D zia łan ie  naw ozów  a  w arun k i 

m e teoro log iczne"  (Naw. Sztucz., paźdz .- l is t .  1930).

W  w ym ienionej p u b lik ac j i  p isze  prof. Szulc 

m iędzy  innemi, co n a s tę p u je :

„D zia łan ie  naw ozów  za leżn e  je s t  mniej lub 

więcej bezpośredn io , w s top n iu  w iększy m  lub 

m nie jszym , od  szeregu  czynn ików  m e teo ro log icz ­

nych"  (w ilgotność i te m p e ra tu ra  po w ie t rza  n ad -  

glebowego, te m p e r a tu r a  o raz  k rąż en ie  wilgoci 

g lebowej i t. p .). D la tego  te ż  poży tecznem i by

b y ły  dośw iadczen ia  naw ozow e, m a ją c e  n a  ce lu  

sp ec ja ln ie  u jęc ie  w p ły w u  czynn ików  m e teo ro lo ­

gicznych n a  dz ia ła n ie  naw ozów  w różnych  w a r u n ­

kach, a  w ięc d la  różny ch  roślin , d la  różn ych  gleb 

i t. d.

D ośw iadczen ia  n aw ozow e liczą się oczyw i­
ście z p rzeb ieg iem  czynn ików  m e teorologicznych, 

je d n ak że  p rz y  p o w ta rz a n iu  ty ch  do św iad czeń  

w różnych  w aru n k ach , zm ienne są n ie ty lko  cz y n ­

niki a tm o s fe ry czn e  (z konieczności), lecz zm ien ­

ne  są  inne  za ło żen ia  d ośw iadczen ia , d la  k tó ry c h  

w łaśc iw ie  są  one o rgan izow ane : ro d za j n a ­

wozów  lub  jego daw ki ilościowe, czy  też s p o ­

sób s toso w an ia  i t. p. W  ten  sposób, jeśli 

p rz y  w n ioskow aniu  zechcie libyśm y o r je n to w ać  

się ta k że  i co do w p ły w u  czynn ików  m e teo ro lo ­

gicznych, m us ie libyśm y m ieć do czyn ien ia  z k o re ­

la c ja m i o k ilku  zm iennych  różno ro dny ch , co musi 

u t ru d n ia ć  sam o w nioskow anie.

P rzy ch o d z i  w ięc prof. S zu lc  do w niosku, że 

ce lem  uchw y cen ia  w p ły w u  czynn ików  m e teo ro ­

logicznych n a  d z ia ła n ie  poszczegó lnych  naw ozów , 

d ośw iadczen ia  naw ozow e m u s ia ły b y  być p o w ta rz a ­

ne w ró żn ych  la tach , d la  osiągnięcia  różny ch  w a ­

runk ów  m eteoro log icznych , a le  n a to m ia s t d la  tego 

s am ego ro d z a ju  naw ozu, d la  tak iego sam ego spo ­

sobu up raw y , d la  te j sam ej roś liny , n a  tej s a ­

mej g lebie i t. d.

P o d o b n y  m a te r j a ł  m eteoro log iczny , p o cho ­

dzą cy  z sze reg u  la t, pozw oli s tw ie rdz ić  jak  często  

p o w ta r z a ją  się la ta  o pew n y m  n ieko rzys tn ym  

albo  i o p ew nym  sp ec ja ln ie  k o rzy s tn y m  typ ie  p r z e ­

biegu czynn ików  klim atu , za rów n o  nadg lebow ego  
jak  i glebowego.

W ra c a ją c  do w ym ienionego na  w stęp ie  a r t y ­

k u łu  dr. B ie re i‘a  s tw ie rdz ić  na leży , że pog ląd  

a u to ra  n a  don iosłe  znaczen ie  u w zg lędn ian ia  cz y n ­

n ików  m e teoro log icznych  p rz y  in te rp re ta c j i  w y ­

n ików  d ośw iadczeń  naw ozow ych, w  zupe łnośc i 

p o k ry w a  się z om ów ionym  w yżej s tanow isk iem  

prof. Szulca.

Dr. B ie re i p rzy c h o d z i do wniosku, że, o ile 

n au k a  ro ln icza , a  p rze d ew szy s tk iem  d o św iad cz a l ­

n ic tw o ro ln icze , chcą  być pom ocne p ra k ty c e  roi-



n icze j  w  d z ie d z in ie  n a w o ż e n ia ,  m a te r ja ł  b a d a w ­

c zo  d o ś w ia d c z a ln y  w in ie n  o b e jm o w a ć  ta k ż e  r ó w ­

n o le g łe  b a d a n ie  c z y n n ik ó w  m ete o r o lo g ic z n y c h ,  

w  s to su n k u  do k a ż d e g o  o b sz a r u  m n iej  lub w ię c e j  

w y r ó ż n ia ją c e g o  s ię  p o d  w z g lę d e m  p r z e b ie g u  c z y n ­

n ik ó w  k l im a ty c z n y c h ,  w  r ó ż n y c h  o k r e s a c h  w e g e ­

tacj i .  Z r e s z tą  t e  s a m e  m y ś l i  z n a j d u j e m y  w  z n a ­

nej p u b l ik a c j i  prof.  dr. N o l t e ‘go  p. t. „d ie  B e d e u -  

tung  d e s  K a l i s “ . P rof .  N o l t e  m ię d z y  in n em i p isze ,  

ż e  w s z e lk ie  u o g ó ln ie n ie  w y n ik ó w  d o ś w ia d c z e ń  n a ­

w o z o w y c h ,  tem  b a rd z iej  w y p r o w a d z e n ie  na  tej  

p o d s t a w ie  r e g u ł  i p ra w , o i le  n ie  z o s t a ł y  p r z y -  

t em  u w z g lę d n io n e  c z y n n ik i  k l im a ty c z n e ,  jes t  b ł ę d ­

n e  i p r a k ty c z n ie  m a ło  p r z y d a tn e .  T y lk o  w ie lk a  

i lo ś ć  r ó w n y c h  d o ś w ia d c z e ń ,  p r z e p r o w a d z o n y c h  

z u w z g lę d n ie n ie m  m o ż l iw ie  w s z y s tk ic h  c z y n n ik ó w  

z m ie n n y c h ,  a  p r z e d e w s z y s tk ie m  k l im a ty c z n y c h ,  

m o ż e  d a ć  p e w n e  w s k a z ó w k i  n a  p r z y s z ło ś ć .  P r z y  

d z is ie j s z e j  tec h n ic e  d o ś w ia d c z a ln ic t w a  w  gru n c ie  

r z e c z y  w s z e lk ie  w y n ik i ,  o i le  c h o d z i  o b e z p o ś r e d ­

n ie  p r a k ty c z n e  ich  w y k o r z y s ta n ie ,  p r z y c h o d z ą

0 rok za p ó ź n o .  A  w ię c  ty lk o  l ic z n y  m a te r ja ł  d o ­

ś w ia d c z a ln y ,  p o c h o d z ą c y  z  s z e r e g u  lat,  o tr z y m a n y  

p r z y  r ó w n o c z e s n e m  u w z g lę d n ie n iu  c z y n n ik ó w  m e ­

t e o r o lo g ic z n y c h ,  z e z w o l ić  m o ż e  n a  w y c ią g n ię c ie  

p e w n y c h ,  b a r d z o  o g ó ln y c h  w n io sk ó w ,  k tó re  b ę d ą  

m ia ły  r ó w n ie ż  z n a c z e n ie  ś c i ś l e  lo k a ln e ,  t. j. b ę d ą  

w a ż n e  d la  t e r e n ó w  p o s ia d a ją c y c h  u w z g lę d n io n e  

w  d o ś w ia d c z e n ia c h  w aru n k i.

Z p o w y ż s z y c h  r o z w a ż a ń  w y n ik a ,  ż e  d o ś w ia d ­

c z e n ia  n a w o z o w e ,  b y  m o g ły  s łu ż y ć  r e a ln e m i  w s k a ­

z ó w k a m i  d la  p r a k ty k i  r o ln ic z e j ,  m u s z ą  u w z g l ę d ­

n ia ć  k o n ie c z n o ść  w y k o n a n ia  w  o d n ie s ie n iu  do  p e w ­

n e g o  (b a d a n e g o )  z a g a d n ie n ia  n a w o z o w e g o  w ię k ­

szej  i lo śc i  d o ś w ia d c z e ń ,  p r z e p r o w a d z o n y c h  w  „ d a ­

nych "  (m ie js c o w y c h )  w a r u n k a c h  a g r o lo g ic z n y c h ,  

w e d łu g  z u p e łn ie  t eg o  sa m e g o  s z em a tu .  C e lo w ie j
1 k o r z y s tn ie j  je s t  w y k o n a ć  np. 10 d o ś w ia d c z e ń  

w  o d n ie s ie n iu  do  t eg o  s a m e g o  z a g a d n ie n ia  ( te m a ­

tu) n iż  s ta r a ć  s ię  r o z w ią z a ć  r ó w n o c z e ś n ie  10 z a ­

g a d n ie ń .  W y n ik i  b o w ie m  z p o j e d y ń c z y c h  d o ś w i a d ­

c z e ń  a ż  n a z b y t  c z ę s to  m o g ą  b y ć  w y n ik a m i  „ p r z y ­

p a d k o w y m i" ,  n ie  p o z w a la j ą c e m i  w o g ó le  na  w y c i ą ­

g a n ie  ja k ic h k o lw ie k  w n io s k ó w .  W y n ik i  n a to m ia s t  

10 d o ś w ia d c z e ń ,  w y k o n a n y c h  w  ty m  s a m y m  rok u  

w  „ p o d o b n y ch "  ( te r e n o w o  o g r a n icz o n y c h )  w a r u n ­

kach  agro logicznych, b ez w ą tp ien ia  są  p o d s ta w ą  do 

o r je n ta c j i  w p rzeb iegu  b ad anego  zagadn ien ia . 

P o w tó rzen ie  tego sam ego zag ad n ien ia  i to ściśle 

w ed ług  tego sam ego szem a tu  w la tac h  nas tępny ch , 

b ezw ątp ien ia  już b ędz ie  p o d s ta w ą  do w yc iągan ia  

o r je n ta c y jn y c h  w niosków.

R ozum ie  się sam o p rze z  się, że w yko nan ie  

w iększej ilości dośw iadczeń  —  w odn ie s ien iu  do 

badanego  za g ad n ien ia  —  m usi uw zg lędn iać :

1. za s to sow an ie  zu p e łn ie  iden tycznego  sze ­

m a tu  dośw iadczeń ,

2. m ożliw ą je d n o s ta jn o ść  w aru n k ó w  g lebo ­

w ych  i k lim atycznych ,

3. w y kon an ie  dośw iadczeń  z tą  sam ą  ro ś lin ą  

i m ożliw ie z tą  sam ą  jej odm ianą,

4. zach ow an ie  je d n o sta jn o śc i zabiegów  u p r a w ­

nych, pos tęp o w an ia  siew nego, zabiegów  

p ie lęg n a cy jn y ch  i sposobów  sp rzę tu ,

5. u w zg lęd n ien ia  p rzeb ieg u  w aru n k ó w  m e te ­

oro log icznych  za rów n o  w p oszczegó lnych  

la tach , jak  i w po szczegó lnych  o k resach  

w egetacji .

Innem i s łow y —» w inno być d ążen ie  do w y ­

łą czen ia  m ożliw ie w iększej ilości czynn ików  

zm iennych, w p ły w a ją cy ch  n a  w ynik  d o ś w ia d ­

czenia.

G d y  p r z y jd z ie m y  do takiego 

ok reś le n ia  za dan ia ,  jak ie  m a ją  w yp e łn ić  nasze  

z a k ła d y  d o św iad cza lno -ro ln icze  w dz iedzin ie  d o ­

św iadcz a ln ic tw a  naw ozow ego, na su w a  się p ro s ty  

w niosek, że p rz y  obecnej o rg an izac j i  naszych  

p laców ek  dośw iad cza lny ch , n ie  p o tra f ią  one  s p ro ­

s tać  te m u  zadan iu .

P rz ed e w szy s tk iem  n asze  s tac je  d o św iad cz a l ­

no-ro ln icze  p rze w aż n ie  z a jm u ją  się co raz  to in n e ­

mi tem atam i, a  rz a d k o  k ie d y  d a je  się s tw ie rdz ić  

pew n ą  ciągłość b a d a ń  i obserw acy j d o tyczący ch  

tego sam ego tem atu . W sk az y w a ło b y  to n a  b ra k  

sh arm on izo w an ia  ca łe j  ak c ji  d o św iad cza lne j ,  

a  p rze d ew szy s tk iem  n a  b ra k  jedno litego  p la n u  

o p ew ny ch  w y tycznych , k tó ry  pow in ien  o b e jm o ­

w ać dośw iad cza ln ic tw o  ro ln icze  n a  te ren ie  ca łego  

k ra ju .  D o p ro w a d za  to do tak iego  sku tku , że ro z ­

p o rz ą d z a m y  do ty chczas  m a są  cyfr  n ie  d a jący ch  

się n ie s te ty  p o rów nać, a  w ięc m a te r ja łe m  cy fro ­

wym, k tó ry  ro ln ikow i p ra k ty k o w i n ie  d a je  ża dn e j 

rea ln e j  korzyści.



Przy ujęciu rozpatrywanego zagadnienia  

w formie podanej przez nas w yżej, napotyka się 

na jedną objektywną trudność natury organizacyj­
no-technicznej. Chodzi o to, że poszczególne za ­
k ład y  doświadczalno rolnicze, rozporządzają n a ­

ogół ograniczonym terenem. Nie m ogłyby więc  

one na swoich polach zdobyć m aterjału dośw iad ­

czalnego, który słu ży łb y  podstaw ą do w niosko­

wania, co do w pływ ów  czynników m etereolo- 

gicznych na działanie nawozów, w odnies ie ­
niu do ewentualnej różnorodności utworów  

glebowych, jakie się spotkać mogą nawet 

w stosunkowo blisko położonych obok siebie  

miejscowościach. Nadto rozm ieszczenie stacji 
doświadczalno-rolniczych na terenie naszego kraju  

bynajmniej nie pokrywa się z różnorodnościami 

klimatycznemi, jakie na obszarze naszego pań ­

stwa spotkać możemy, a które bezw zględnie sta ­

nowić będą o odmiennych warunkach wegetacji. 
Stąd wyraźna konieczność oparcia prac stacji do ­

świadczalnych o koła doświadczalne, zrzeszające  

rolników gospodarujących, o ile nie w  jednako­

wych, to w każdym  bądź razie podobnych w arun­

kach glebowych i gospodarczych. Badane zaga ­

dnienie byłoby w tedy  powtórzone w możliwie  

większej ilości u członków kół. Stanowiąc cykl 

z pewnej ilości dośw iadczeń wykonanych w w a ­

runkach mniej więcej do siebie zbliżonych, zezw o ­

li łyby  na wysnucie w niosków choć orjentacyjnych,  

a jednak posiadających przynajmniej dla danego, 

ściśle  określonego obszaru praktyczną wartość. 

W yd aje  się więc, że celem  racjonalnego zor­

ganizowania akcji doświadczalnej w terenie, ko-

W IO S E N N A  T O M A S Y N A  A Z O T N IA K O W A N A .

D ow iadujem y się, że w  nadchodzącym  sezonie 
wiosennym tom asyna azotniakowana dostarczana  
przez P. F. Z. A . w Chorzowie, będzie posiadała  
inny stosunek składników pokarmowych, w p o ­
równaniu z tomasyną azotniakowaną dostarczaną  
rolnikom w jesieni. Tom asyna azotniakowana  
wiosenna będzie zaw ierała 11% azotu i 8% kwa-

nieczną jest ścisła  współpraca poszczegó l­
nych stacji doświadczalno - rolniczych z istnieją- 

cemi w rejonie ich działania kołami doświadczal-  

nemi, jakoteż utworzenie kół doświadczalnych  

tam, gdzie jeszcze do dziś dnia koła te nie zosta ły  

zorganizowane. Tylko przy tego rodzaju ujęciu  

sprawy można m yśleć o ujednostajnieniu akcji 
doświadczalno - rolniczej na terenie całego kraju  

oraz o przeprowadzeniu tej akcji na podstawie  

jednolitego planu.

Dopiero w tenczas spodziew ać się możemy, że  

z biegiem lat nagromadzi się materjał cyfrowy, na ­
dający się do porównania i do syntetycznego jego 

ujęcia, po zastosowaniu ściśle ustalonych metod  

statystycznych. W  ostatecznym  wyniku, materjał 

ten pozw oli nam się kusić o ew entualne ustalenie  

pew nych reguł nawozowych o znaczeniu bardziej 

ogólnem.

Zagraniczna literatura z zakresu d ośw iad ­
czalnictwa rolniczego w skazuje na to, że tego ro­

dzaju badania porównawcze są m ożliw e do urze­

czywistnienia. W  nr. 5 (1931) „N awozów  Sztucz ­

nych" w artykule inż. K. spotykam y wyniki d o ­

świadczeń nad obornikiem i nawozami sztucznemi 

przeprowadzone w ściśle jednolitych warunkach  

glebowych i p łodozm ianow ych przez 3 duńskie  

stacje dośw iadczalne w okresie 28 lat.

Nie ulega wątpliwości, że  wartość tych d o ­

świadczeń zezw ala  już na wysnucie daleko id ą ­

cych wniosków. Niestety, kierownictwo naszych  

zak ładów  doświadczalnych nie wyjawia  do dziś 

dnia zdecydow anej woli pójścia w  ś lady  dośw iad ­

czalnictwa zachodnio-europejskiego.

su fosforowego (rozpuszczalnego w  2% kwasie  
cytrynow ym ), oraz przeszło 60% wapna.

Tom asyna azotniakowana w iosenna zawiera, 
jak widzimy, trochę więcej azotu a mniej kwasu  
fosforowego, w porównaniu do tom asyny azotnia-  
kowanej jesiennej. Taki stosunek składników  
pokarmowych dostosow any jest do potrzeb w ięk ­
szości upraw sezonu wiosennego.

D Z I A Ł  H A N D L O W Y



C e n y  i w a r u n k i  s p r z e d a ż y  n a w o z ó w  a z o t o w y c h  w  s e z o n i e  w i o s e n n y m  

1931 3 2  r.

produkcji Państwow ych Fabryk Związków A zotow ych  w Chorzowie i Mościcach.

I. CE N N IK .

II. S konto kasowe.  Przy  zapłacie  gotówko­
wej odbiorca otrzymuje 3%  tytułem skonta ka­
sowego.

III. A zo tn ia k  granulow any 22— 23% N ład o ­
w any w beczkach blaszanych kosztować będzie  
drożej o 15 groszy na każdym  kg% azotu.

IV. T om asynę azo tn iakow aną  dostarczać b ę ­
dzie Państwow a Fabryka Związków A zotow ych  
w Chorzowie również w bieżącym  sezonie w iosen ­
nym. W arunki sprzedaży będą podane w p rzy ­
szłym  numerze „N awozów  S ztucznych1*.

V. Transport.  Ceny przytoczone w tabeli  
obowiązują loco każda stacja odbiorcza na obsza­
rze Rzeczypospolitej Polskiej i W. M. Gdańska  
przy zapłacie  gotówką i odbiorze w całowagono-  
w ym ładunku.

D la  p rzesyłek  drobnicowych do 6-ciu ton  
w łącznie ceny wym ienione w  tabeli należy  rozu­
mieć jako ceny loco fabryka. Przy zamówieniach  
p owyżej 6-ciu a poniżej 10-ciu ton fabryka do­
starcza naw ozy z opłaconym  frachtem, z dolicze ­
niem jednak do cen wymienionych w tabeli 3% 
za różnicę kosztów transportu.

VI. K r e d y t .  Przy sprzedaży na kredyt fabry­
ka pobiera koszta oprocentowania w edług stopy  
Banku Polskiego plus 1 %. Kredyt z tytułu  kupna 
nawozów  w sezonie wiosennym  jest p łatny w ciągu  
trzech ostatnich m iesięcy 1932 roku, przyczem  
oprocentowanie zaliczone będzie:

przy tranzakcjach zawartych w listopadzie,  
grudniu i styczniu —  od 1. lutego 1932 r.

przy tranzakcjach zawartych w lutym od 1, 
marca 1932 r.

przy tranzakcjach zawartych w  marcu od 1. 
kwietnia 1932 r. i t. d.

W yjaśn ien ie :  P ow yższy  sposób obliczania
dyskonta wprowadza w yjątkow e udogodnienie dla  
rolników, którzy zakupią naw ozy w  jesieni, 
w zględnie z początkiem  zimy, gdyż:

a) p łacą  ceny znacznie niższe niż na wiosnę,
b) nie p łacą  kosztów kredytu za pierwsze  

miesiące po dostawie, następnie zaś oblicza się im 
koszta od mniejszej sum y wekslowej,

c) nie są narażeni na nieterminową dostawę, 
co mogło mieć nieraz m iejsce w końcu sezonu przy  
wielkim napływ ie zleceń do fabryki.

Z a  t o w a r  w w o r k a c h  p o  1 0 0  k g  Za towar luzem

Azotniak Saletra
Azotniak mielony mielony Sa- .... , Nitrufos Saletra Siarczan Wapna-

, Nitrofos wapnio-
olejowany meolejo- letrzak i>10„ S0d0wa wa amonu mon

W miesiącach : j wany

21-22% N 15,5% N | 19% N 15,5% N 15,5% N 1 0 % N 15,5% 15,5% N 20 -2 1  % N 15,5% N

w zł w zł i w  z ł  w zł w  zł w  zł  w  zł w zł  w zł  w zł

za 1 kgN za 100 kg za 100  kg za 100  kg za 100  kg za 100 kg za 100  kg za 100  kg za 100  kg za 100  kg

listopad 31 r. , , 1,56 24,20 29,65 26,60 26,60 17,15 35,20 32,—  32,15 24 20

grudzień 31 r, , . 1,59 24,65 30,20 27,10 27,10 17,50 35,75 32,50 32,75 24,65

styczeń 32 r, , . , 1,62 25,10 30,80 27,60 27,60 17,80 36,45 33,15 33,35 25,10

luty 32 r  1,65 25,55 31,35 28,15 28,15 18,15 37,10 33,75 34,00 25,55

marzec 32 r. . . . 1,68 26,05 32,— 28,65 28,65 18,50 37,80 34,35 34,60 26,05

kwiecień 32 r. . . 1,68 26,05 32,— 28,65 28,65 18,50 37,80 34,35 34,60 26,05

maj 32 r  1,68 26,05 32,—  28,65 28,65 i 18,50 37,80 34,35 34,60 26,05

czerwiec 32 r. . , 1,68 26,05 32,— 28,65 28,65 | 18,50 j 37,80 34,35 34,60 26,05



3 * E 0 e M B g g K  

■E H  i".:'::1' R E F E R A T Y y m s a t a ą s a m .

D r. D i e t r i c h .  „Stickstoffdiingung u. Pre is-
gestaltung**. (Nawożenie azotem  i kszta łtow anie 
się cen). Zentralblatt f. d. Kunstdunger-Industrie. 
Nr. 20, 1931 r.)

W y d a w a ło b y  się, p isze  a u to r  n in ie jszego  a r t y ­
ku łu , że p rz y  dzisie jszym  rozw o ju  chem ji ro lne j 
(i to sp ec ja ln ie  w N iem czech), k w e s t ja  doboru  n a ­
w ozów  nie p ow inn a  d la  ro ln ik a  —  p ra k ty k a  p r z e d ­
s taw iać  zb y t w ielk ich  trudności .  Że ta k  n ie  jest, 
m o żnaby  to  po ło żyć  p rze d ew szy s tk iem  n a  k a rb  
różn ic  w u k sz ta ł to w an iu  się s tosu nkó w  k lim a ty cz ­
nych, o p ado w ych  i glebowych, o raz  n a  k a rb  kw e- 
s tj i  finansow ej, k tó ra  dziś o d g ry w a  b oda j że p ie r ­
w szą  rolę . O ba  te  po w o d y  ty lko  częściow o u s p r a ­
w ied liw ia ją  s tanow isko  n ie k tó rych  ro ln ik ó w -p ra k ­
tyków .

K a ż d y  z ro ln ików  p rak ty k ó w  b y łb y  zo r jen to -  
w an y  co do ilości o raz  jakośc i po trzebnego  n a w o ­
żenia, gdyby, p r z y  pom ocy  s tac ji  dośw iad cza lno -  
b ad aw czych , zechc ia ł dow iedz ieć  się, czego jego 
g lebie b ra k u je  o raz  ile, i p o d  ja k ą  p os tac ią  n a leży  
b rak u jący ch  pożyw ek  dos ta rczyć . Bezw zględnie , 
że  je s t  to id e a ł  do k tó rego  jeszcze dziś  nag iąć  się 
n ie  m ożem y. Is tn ie ją  je d n ak  i dziś  ro ln icy , k tó rz y  
są  z o r jen to w an i  co do  w ym ogów  ich g ru n tów  
w  sk ład n ik i pokarm o w e , a  pom im o to  n ie  id ą  za  
g łosem  ro zsąd ku .

A u to r ,  p rz y z n a je  rac ję , że n a leży  oszczędzać , 
lecz oszczędzać  rac jo n a ln ie .  • N ie na leży  trac ić  
zim nej krw i, ty lko  spok o jn ie  rozw ażyć , a  w te d y  
ro ln ik  sam  n ap e w n o  d o jd z ie  do p rze k o n an ia ,  że 
naw ożen ie  n aw ozam i pom ocniczem i je s t  je d n ak  
re n tu ją c e m  się.

O dnosi się to  spec ja ln ie  do n aw ożen ia  je s ien ­
nego. T u  n a le ż y  zw rócić uw agę p rze d ew szy s tk iem  
n a  fak t  czy  g leba  n asza  w ym aga  azo tu , czy  n ie?  
J e ś l i  tak , to d ać  go na j lep ie j  je sien ią  w pos tac i n a ­
w ozów  tru d n ie j  rozpu szcza lny ch , do k tó ry c h  
w  p ie rsz y m  rzę d z ie  za liczyć  n a leży  azo tn iak . J e ­
s ienna  d aw k a  azotu , w za leżno śc i od  za p o trz e b o ­
w an ia  g leby w  ten  sk ładn ik ,  w ynosić m oże do 20 
kg na  ha, odnosi się to zw ła sz cza  do p szen icy  o raz  
jęczm ienia.

Z kole i ro zw aża  a u to r  d rug i ,,za rz u t"  p o d n o ­
szon y  p rzec iw ko  naw ozom  sz tucznym , a  m iano w i­
cie ich zby t w yg ó ro w a n ą  cenę. N a  jak ich  p o d s ta ­
w ach  o p a r te  są  te  z a r z u ty  u p rzy to m n im y  sobie 
n a j lep ie j  p rz e g lą d a ją c  obecne  ceny  naw ozów  o raz  
p ro d u k tó w  ro ln ych  i p o ró w n y w u jąc  je  cenam i 
p rze dw o jenn em i.

W e ź m y  np. azot, o k tó ry  tu  g łów nie  chodzi. 
O tóż  w sk aźn ik  jego po  o s ta tn ich  obn iżkach  cen

w ynosi 60. (p rzed w o je n n a  cen a  =  100), po dczas  
g dy  w skaźn ik  n a  p r o d u k ty  ro ln e  =  102, a  n a  ró żne 
ś rod k i p ro d u k c y jn e  aż  130.

N ie wie w idoczn ie  o tem  w iększość roln ików , 
że  naw ó z  azo tow y  m o żna  dziś o trz y m ać  p raw ie  
za  po łow ę ceny  p rz e d w o je n n e j  i że  w y d a te k  n a  
n aw ozy  sz tuczne  w ynosi około 11— 12% sumy, 
ja k ą  n a leży  w y d ać  d la  na leży tego  w y k o rzy s tan ia  
sw ych gleb u p raw nych . T. K.

A. W o l f f  u. G.  W o l f f .  „U eber  den Einflus 
d es  Kalkstickstoffs auf die Mikroflora des  B o d en s“. 
(O w pływ ie  azotniaku na mikroflors gleby). Bie- 
dernuans-ZentralMafit, heft 1, 1931.

D zia łan ie  p r e p a ra tó w  az o tn ia k u  w  glebie, 
p rz y  zw yk łe j ilości n aw ozu  u w y d a tn i ło  się 
w zm n ie jszen iu  ilości za ro d n ik ó w  w  p ie rw szych  24 
godzinach  o raz  sza lo nem u  w zros tow i ty chże  w  n a ­
s tęp n y m  okresie . Z jaw isko  p ie rw sze , k ła d z ie  
au to r  n a  k a rb  dez in fek u jąceg o  d z ia ła n ia  w olnego 
c ja n a m id u  p o w sta łeg o  z azo tn iak u . Zniszczeniu  
u le g a ją  p rze d ew szy s tk iem  w ielokom órkow e z a ro d ­
niki p leśn iaków , k tó re  bez az o tn ia k u  ba rd z o  szy b ­
ko się ro z m n a ż a ją  i w y c ią g a ją  z g leby  w ielk ie  
ilości su b stan cy j odżyw czych . Tego ro d z a ju
d z ia ła n ie  az o tn ia k u  w glebie je s t  k o rzy s tne , p o ­
n iew aż po p ew n ym  ok res ie  n a s tę p u je  s ilny  rozw ój 
p o żą d an e j  flory, T. K .

F  r. K I i n\g. „Die W irkung und die kosten v er -  
sch iedener  Stickstoffdiingung Zu Riiben**. (Działa­
nie i kosiz:ta różnych naw ozów  azo tow ych  przy  
uoraw ie buraków ). Zeitschr. f. Pflanzenern. D. u. B. 
H. 9. 1931.

D o św iad czen ia  p rze p ro w ad z o n o  n a  głębokiej 
g lebie g lin ias te j o P h  =  6,5. D od an o  80 kg az o tu  
n a  ha. p od  p o s tac ią  s ia rc zan u  am onu, ch lo rk u  am o ­
nu, s a le t ry  w apn io w ej lub też  s a le t ry  sodow ej. 
N aw o żen ie  po d s taw o w e  sk ła d a ło  się z o b o r ­
n ik a  o raz  150 kg p o ta su  jako  40%  sól p o ta ­
sow a i 70 kg k w asu  fosforowego n a  ha  p o d  p o s ta ­
cią sup erfo sfa tu . W y k a z a n o  w y ra ź n ą  p rze w ag ę  
ch lo rku  am o nu  n a d  s ia rczanem , z łw a sz cza  p rz y  
ro zs ian iu  n aw ozu  n a  3 tygod n ie  p rz e d  siewem. 
W  po ró w n an iu  z sa le tram i ch lo rek  am o nu  w tych  
d ośw iadczen iach  o k az a ł  się naw ozem  ró w ­
n o rzędny m . T. K.

H. N i 1 s s o n - E h 1 e. „Einige V ersuche  iiber  
das Verhalten und die Rentabilitat y ersch ied en er  
Yarietaten bei erhohter Stickstoffdiingung**. (Kilka



doświadczeń nad zachowaniem się różnych odmian 
p rzy  zwiększ,onem nawożeniu azotem). Z. Pflan- 
zenernahrung. B. 10. 169— 1'81, 1931.

J e s t  to k o m u n ik a t o o b szerny ch  d o św iad ­
czen iach  szw edzk ich  z a k ła d ó w  hodow li nas ion  
w  Swalóf, n a d  p szen icą  ozim ą i ja rą , ję cz ­
mieniem , ży tem , ow sem, ty m o tk ą  o raz  różnem i 
o dm ianam i bu raków . D ośw iadczen ie  m ia ły  na  
ce lu  u zy sk an ie  now ych  odm ian  d ro gą  s y s te m a ­
tyczne j kom binacji,  s topn iow o zm ien ia jących  się 
odm ian  i ro d za jó w  naw ozów . P rz y  now o-o trzy -  
m an ych  o d m ian ac h  chodz iło  n ie ty lko  o to, żeby 
p o s ia d a ły  w łaśc iw ości ogólnie p o żąd an e ,  lecz żeby 
p o n ad to  odp ow ied n io  rea g o w a ły  na  w zm ożone n a ­
w ożenie. O ogó lnym  w y n iku  sw ych p ra c  p o d a je  
a u to r  n a s tę p u ją c e :  uw agi:

D o tychczas  w y k onane  do św iad czen ia  p o tw ie r ­
d za ją ,  że ró żn e  od m ian y  ty ch  sam ych  roślin , w  ro z ­
m a ity  sposób re a g u ją  na  zw iększone daw k i azo tu  
i to, m niej lub b a rd z ie j  dobrze . Różn ice  te  w  w ięk ­
szości w y p ad k ó w  z g a d z a ją  się z p rzew idyw an iam i, 
o p a r tem i n a  w łaśc iw ościach  p oszczegó lnych  g a ­
tunków . D ośw iadczen ia  pow yższe  m a ją  w ielk ie  
znaczen ie , ze w zg lędu  n a  o parc ie  ich n a  w ielk im  
m a te r ja le  dośw iadcza lnym . O sta te czn e  r e z u l ta ty  
m ogą p rzyc zyn ić  się w  zn aczne j m ie rze  do u s y s te ­
m a ty zo w an ia  d a lsz y ch  p ra c  hod ow lanych .

T ■ K -

D. M e y e r  u. P. O b s t .  „Salz  saures  Am m o-  
niak und kalkam m on ais Stickstoffdiinger". (Chlo­
rek amonu oraz „w apnam on" jako n aw ozy  azo to ­
we). Zeitsch. f. P flanzenerh. D. u B. H. 2, 1931.

A u to r  p r z e p ro w a d z ił  w  w azon ach  dw ie se r  je 
d ośw iadczeń  z g lebą  loessow ą, s łabo k w aśn ą :  A
—  bez w ap n a ;  B —  z w apn em . Obie se r  je o t rz y ­
m a ły  te  sam e ilości a z o tu  b ą d ź  to jako  ch lo rek  
am onu, b ąd ź  też w  po s tac i s ia rczanu , o raz  jako  
naw o żen ie  pods taw ow e, IC O  i P 20 5. W  la tac h  
1925— 27 w yk onano  d ośw iadczen ia  z owsem, 
w  1928 —  z gorczycą. P r z y  te j o s ta tn ie j  roś lin ie  
w  je d n y m  rok u  ch lo rek  am on u  sp ow odo w ał w ie lką  
zn iżkę  zb io ru  z p o w o du  w raż l iw ośc i jej n a  chlor, 
W  innych  la tac h  szkod liw e d z ia ła n ie  ch lo ru  nie 
uw idoczn iło  się, to też w  tych  la tac h  ta  sól am o nu  
o k a z a ła  się n aw o zem  n a jb a rd z ie j  korzys tnym . 
W  je d n y m  z la t  do św iad cz a ln y ch  o b y d w a naw ozy  
am onow e m ia ły  sk u tek  iden tyczny . W szy s tk ie  te  
sp os t rzeż en ia  o d no szą  się do se r j i  A  —  bez  w apn a .  
J e ś l i  chodz i o se r ję  B (z w apnem ) to  dz ia ła n ie  
obu soli am ono w ych  by ło  bez zm iany  p r z y  owsie, 
n a to m ia s t  p rz y  g roczycy  o k az a ł  się w ybitn ie  d o ­
da tn i w p ły w  p o d aneg o  w apn a . W  p rak ty ce ,  p isze  
a u to r , n ie  n a leży  obaw iać  się szkodliw ego d z ia ła ­
n ia  ch lo ru  i to te m b ard z ie j  o ile naw óz am onow y 
p o d a n y  je s t  r az em  z w apnem , T. K,

P. H a b  e r h a  u e r. „Kartoffelertrag und Stick-  
stoffdiingung \  (Zbiór ciem niaków  i nawożenie 
azotem ). Deutsch. Landw. Gellsch. 131, 1930.

W e d łu g  a u to ra  1 kg p odaneg o  w naw ozie  
azo tu  podnosi p ro d u k c ję  ziem niaków  p rzec ię tn ie  
o 80 kg bulw . Z tego to w zg lęd u  a u to r  podnosi, 
że n aw e t p rz y  n a jb a rd z ie j  n isk ie j cenie n a  z iem ­
niaki, naw o żen ie  azo tem  re n tu je  się doskonale . 
D ośw iadczen ia  a u to ra  w y k aza ły ,  że w szystk ie  n a ­
w ozy azotow e, czy  to  sa le trzan e ,  czy  też  am onow e 
p o w o d u ją  p r z y  u p raw ie  z iem niaków  zn aczn ą  
zw yżkę zbioru. O dnosi się to ta k że  do skombi- 
now anego  naw ożen ia  azotow ego. A u to r  w y szcze ­
góln ia  skom binow ane naw o żen ie  azo tn iak iem  
p rz e d  u p ra w ą  o raz  sa le t rą  pogłów nie . N iep e w n a  
je s t  n a to m ia s t ren tow ność  n aw ożen ia  azotem , p rz y  
w ysok ich  d aw k ach  obo rn ik a  o raz  p rz y  b ra k u  w il­
goci w glebie. W  tych  w y p a d k a c h  często  ty lko  
p ie rw szy  c e n tn a r  m e try cz n y  naw ozu  azotow ego 
w y w o łu je  zw yżkę, p o d cz as  gdy  n a s tę p n e  na  
zw yżkę nie w p ły w a ją .  T. K.

H. K a p p e n. „Zur Dungung der sauren B o-  
den" (O nawożeniu gleb kw aśnych). Ergeb. Agrik. 
Chern. 2. 77—87, 1930.

P rz y c z y n a  n ie k ied y  w y stęp u ją ceg o  lepszego 
d z ia ła n ia  az o tu  sa le try ,  w po ró w n an iu  z azo tem  
am o n jak a ln y m , n ie  je s t  je szcze  zu pe łn ie  d o s ta ­
teczn ie  w y jaśn ion a . W y t ło m a czen ia  szu kać  n a ­
leży, a lbo  w zm ian ie  re a k c j i  gleby, albo  w z m n ie j ­
szen iu  s iły  n itr if ik a cy jn e j gleb, w  zw iązku  z ich 
zakw aszen iem . D ośw iadczen ia  w y k aza ły ,  że 
g łów nym  pow odem  zak w asza jąc eg o  d z ia ła n ia  soli 
am on ow ych  nie je st  ich f iz jo logiczny ro zk ład ,  
w d aw n em  m niem an iu  fiz jo logicznie kaśn e j r e a k ­
cji, lecz n i t r i f ik a c ja  az o tu  am onow ego. S to so w a ­
n ie soli p o tasow ych , zw ła sz cza  40% soli p o ta so ­
wej n a  b a rd z o  kw aśn y ch  g lebach  m in e ra ln y ch  
p ro w ad z i ło  n ie k ied y  n aw e t  k o rz y s tn ą  w y d a je  się 
o d g ry w a  z a w ar to ść  m a gnezu  w so lach  p o tasow ych , 
je d n ak  s p ra w a  o d d z ia ły w an ia  tego s k ła d n ik a  nie 
je s t  je szcze  dos ta tecz n ie  y ja śn io ne . T. K.

J. G ó r  b i n g .  „Kalkzustand und W urzelent-  
w icklung der Zuckerriibe". (S tan uw apnienia i rozwój 
korzeni buraka cukrowego). Zuckerrubenbau. 12. 
125, 1930.

A u to r  chcąc w y k azać  w p ły w  za w arto śc i w a p ­
na  w g lebie na  rozw ój sy stem u  korzen iow ego  b u ­
rak ó w  cuk row ych  p rz e p ro w a d z ił  b a rd z o  p o m y s ło ­
wo sko n stru o w a n e  do św iadczen ie . M ianow icie, 
ho d o w ał on b u rak i  w  s p e c ja ln y c h  d użych  cy l in ­
d rach , w  k tó ry c h  ró żn e  w a rs tw y  g leby  w y k a z y ­
w a ły  ró żn y  s top ień  kw aso ty . ( różne P h ) .  E fe k t 
by ł tego ro d za ju ,  że pomimo, iż z ie leń  h o dow any ch  
bu rak ó w  b y ła  n o rm a lna ,  to korzon k i w n ie k tó ry ch



warstwach zupełnie marniały. Odnosi się to do 
warstw gleby kwaśnej. D ał się natomiast zau w a­
żyć  bujny rozwój system u korzeniowego w  w ar­
stwach obojętnych i lekko alkalicznych. Z p o ­
w yższego doświadczenia w yciąga autor wniosek, 
że  na leży  przepisaną dawkę nawozu wapniowego  
z glebą m ożliw ie jaknaj lepiej wym ieszać i zara­
zem rozluźnić dno brózdy. Przy  rozsiewaniu w ap ­
na należy  zwracać uwagę na to, ażeby wapno było  
za pomocą odpowiednich m aszyn równomiernie 
rozsypane. 2/s całej ilości wapna powinno się dostać 
do głębszych warstw gleby, a więc powinno być 
zaorane głębiej, natomiast pozosta ła  1/3 część  
winna być płytko wprowadzona do płytkiej gór­
nej warstewki gleby. Po wapnieniu na leży  dać  
obornik, lecz niezbyt głęboko. Przy tego rodzaju  
uprawie buraków autor radzi nie używ ać g łębo­
kiego okopywania, gdyż m ogłoby to uszkodzić  
w łośniki korzeniowe, które już na głębokości 5 cm  
dochodzą do sąsiednich buraków. T. K.

F r. B r i i n e ,  „Zur Frage der Diingung des 
neu urbar gemachten Heidesandbodens“. (Do k w e ­
stii nawożenia 'piasczystych w rzosow isk  w zię tych 
pod uprawę). D. landw. P resse , 41. 562, 1930.

N ow e kultury na wrzosowiskach, w edług do­
świadczeń stacji w Bremenie, reagują stale na do­

stateczny dopływ  potasu oraz kwasu fosforowego. 
A utor przeprowadził na p iasczystych w rzosow i­
skach w Lohe szereg doświadczeń, które zaprze ­
czają poglądowi A ereb oeg‘o co do zużycia kwasu  
fosforowego gleby. Ten ostatni twierdzi, że  na te ­
go rodzaju glebach dla uprawy łubinu wystarczy  
zupełnie nawożenie potasem  oraz pewien dodatek  
siarczanu amonu, który uruchamia kwas fosforowy  
gleby. Jak  w ykaza ły  doświadczenia Brune‘go, 
dodatek kwasu fosforowego na glebach wrzosowisk  
jest n iezbędny nietylko dla łubinu ale  i dla innych  
roślin uprawnych. Uprawa bez nawożenia naw o­
zami fosforowemi osiągnęła naogół nieudałe  
zbiory. Ogólnie, wykorzystanie naturalnego potasu  
glebowego na tych glebach, przy pom ocy zielonego  
nawożenia łubinem przedstawia się o w iele  ko ­
rzystniej aniżeli wykorzystanie kwasu fosforo­
w ego zawartego w glebie. Gospodarczo najko­
rzystniejszym  nawozem  fosforowym okazała się  
tomasyna. Na końcu swego artykułu autor podaje  

wyniki nawożenia łubinu żółtego wapnem  w obec­
ności nawożenia fosforowo-potasowego. Wbrew  
utartemu mniemaniu, że wapń nie sprzyja rozwo­
jowi łobinu żółtego, dawka wapnia w yw arła  w pływ  
dodatni. T. K.

K R O N I K A  N A W O Z O W A

R O S Y JS K IE  K O PA L N IE  W  SO LIK A M SK U .

W  ślad za „Frankfurter Zeitung“, „Zen- 
tralblatt. f. d. Kunstd. Industrie'1 podaje w ia ­
domość o postępach w sowieckich kopalniach  
soli potasow ych w Solikamsku, k ierowanych przez 
techników niemieckich. Otóż, jak wynika z tych  
informacji, z sześciu  p lanowanych pokładów  (6 p o ­
k ładów  sylwinitu i 2 karnalitu) p ierwszy p odw ój­
ny pokład będzie w  niedługim czasie za pomocą  
prowizorycznych urządzeń doprowadzony do takie­
go stanu, że na głębokości 300 m. będzie można sól 
pobierać. W  krotce m oże zostać uruchomiony tak­
że i drugi szyb wiertniczy. Norm alne w yzyskanie  
obu warstw nastąpi w  p ołow ie 1932 r. Oprócz te ­
go produkcję sw ą rozpoczynają dwie nowe w ar­
stw y położone około Berezinek (30 kim na p o łu d ­
nie od Solikamska). Sowiety  mają zamiar uru­
chomić dwie fabryki nawozów  sztucznych, z któ­
rych jedna (w Solikamsku) jest już ukończona. 
Druga fabryka stanie obok Berezinek i będzie  
przerabiała materjał w ydobyty  z czterech warstw  
opodal się rozciągających. Ma ona mieścić w  so­
bie wytwórnie związków azotowych, sody super­
fosfatu, chloru i cementu.

Tu też znajdować się ma centrala siły  i c ie ­
pła. Jak wynika z wiadom ości podanych przez  
Zentrbl. f. d. Kunstdunger Industr ie rosyjski trust 
potasow y nie zamierza konkurować z krajami za- 
granicznemi, lecz zbyć w szystko na m iejscu w kra­
ju. Trust ten prowadzi specja lne stacje dośw iad­
czalne, mające na celu badania nad najlepszem  
zużytkowaniem soli potasow ych w odniesieniu do  
gleb całej Rosji. Pomimo ciężkich warunków trust 
potasow y jest w  stanie wyprodukować w roku bie­
żącym  135,000 tonn potasu, podczas gdy w 1-szej  
p ołow ie  roku 1931 wyprodukował 61.000 t. 
W  p rzyszłym  roku produkcja ma wzróść do m iljo ­
na tonn. D la całkowitego urządzenia kopalń p o ­
trzeba jeszcze zaledw ie kilku miesięcy.

Zentr.-Blatt. f. d. Kunstd. Industrie Nr. 20. 
1931. T. K.

S T O S O W A N IE  N A W O Z Ó W  W  D A N JI.  

(Le Phosphate et les Engrais Chimiąues 1931— 281)

Obszar uprawny w Danji wynosi około  
2.836.800 ha. 75% rolników stosuje nawozy azoto-



we. Z nawozów  fosforowych p ierwszeństwo od ­
daje się super fosf atowi, potem następuje tom asy­
na. Sole potasow e są stosow ane tylko w  postaci 
soli wysoko-procentowych.

Z nawozów  azotowych największy zbyt znaj­
duje azotniak 20,6%, saletra sodowa 15,5%, sa le ­
tra wapniowa 15,5%, i siarczan amonu 20,6%.

K.

Z f r a n c u s k i e g o  p r z e m y s ł u  
p o t a s o w e g o .

Produkcja francuskich soli potasow ych uległa  
dalszemu obniżeniu. Od sierpnia r. b. praca w  k o ­
palniach trwa 5 dni w tygodniu. W ydobycie  
w  lipcu w ynosiło  29.600 tonn K 20 ,  w ówczas gdy  
przeciętne wydobycie m iesięczne w r. 1930 w y ­
nosiło 42,000 t. KoO. Konsumcja w e Francji i ko- 
lonjach wzrosła  bardzo nieznacznie, natomiast 
eksport w ykazał w ydatne zmniejszenie, jak to w y ­
nika z niżej podanego zestawienia:

1 p ó l r .  1 9 3 1  ] 1 p ó ł r .  1 9 3 0  

w  t o n n a c h

Sole s u r o w e .................................. 1 3 3 .1 4 5 3 6 9 . 1 3 8

w tem do B e l g j i ................. 4 0 . 9 5 0 4 5 . 2 8 7

„ „ „ U. S. A ................ 6 6 . 9 0 0 2 7 1 . 2 0 0

Chlorek p o t a s u ........................... 5 1 . 4 7 7 1 9 .8 3 0

w tem do B e l g j i ................. 4 1 . 9 2 3 1 1 .1 8 6

.................U. S. A .................... 2 . 8 4 7 1.112

Zwraca uwagę wybitny wzrost sprzedaży
chlorku potasu.

(Przem ysł chemiczny nr. 19 i 20. 1931 r.).

Z W ŁO SK IEG O  PR ZEM Y SŁU  N A W O Z O W E G O  

D ekretem  z dnia 29 lipca 1931 r. w e W łoszech  
u prow adzone zost&ły w życ ie nowe autonomiczne  
cła dla produktów azotowych: (w nawiasie cła
d otych czasow e).

„ 689 a. A zotan  amonu 75 lir. za 100 kg (4 4 )
„ 689 g. Azotan  sodowy 110  „ „ „ „ (29,40)

oczyszczony
Poz. 68 6  a. Salm jak 75  „ „ „ „ (11 )

„ 715 b . l  Azotan  sodowy
surowy 55 „ „ „ ,, (bez cła)

„ 715 b. 4 Siarczan amonu 55 „ „ „ „ (3,65)
„ 715 b. 5 A zotan  amonu

niewyczyszczony 100 „ „ ,, ,, (3,65)
„ 715 d. N aw ozy azotowe

mieszane 75 „ „ „ „ (3,65)
,, 715 e. Naw ozy azotowe

oddz. niewym. 75 ,, „ „ „ (bez cła)
(Przem ysł chem iczny nr. 19 i 20. 1931 r.)

S PR O S T O W A N IE .

W  nr. 9 (25) naszego miesięcznika za miesiąc  
w rzesień  do tablicy nr. 1. w artykule p. Inż. A . Li­
tyńskiego (str. 204). W krad ły  się pew ne omyłki, 
co do lat dośw iadczalnych oraz przestawienia cyfr 
w rubrykach zatytułowanych: „Nitrofos" i „Sa­
letra omanowa". B łę d y  te  n iniejszem  prostujemy.

1) w rubryce poziomej L. p. 12 rok dośw iad ­
czalny powinien być 1928/29 a nie 1929/30, w  ru­
bryce L. p. 13 rok dośw iadczalny powinien być 
1929/30 a nie 1928/29.

2.

N 1 t r o f o s S a l e t r a  a m o n o w a

L. R. Wydruko­ Wydruko- 1

1)

2 )

3)

4)

5)

6 )

7)

8 ) 

9)

10 )

11 )

12 )

13)

wano

21.9 ±  0,29

26,4 ±  0,46 

15,7 ±  0,46

Ma być

26,4 ±  0,74 

15,7 ±  0,46

24,3 ±  0,44

wano Ma być

14,0 ±  0,65 —

21.7 ±  0,34 14,0 ±  0,65

—  21,7 ±  0,34

.....................! ........................

18,5 ±  0,43 —

22.8 ±  0,53 18,5 ±  0,43

—  22,8 ±  0,53

P  R E  N  U M  E  R  A T  A :  rocznie 12 z ł;  pó łroczn ie  6 z ł

C E N Y  O G Ł O S Z E Ń : */i strona  250 z ł ,  34 s tro n y  150 zł, V\ s tro n y  85 z ł, i/s s tro n y  50 z ł  (n a  o kładc e  ce ny  o 50% w y ż s z e )  
A d r e s  R e d a k c j i  i A d m in is tra c j i :  Poznań, F iłarecka  3 parter, teł. 74-22

R E D A K C J A :  Dr. In ż .  B. K u ry ło w ic z

W Y D A W C A :  P A Ń S T W O W A  F A B R Y K A  Z W 1 Ą Z K Ó W  A Z O T  O W Y  C H  „ C H O R Z Ó W "  

R e d a k to r  odp o w ied z ia ln y :  Dr. In ż .  B. K U R Y Ł O W I C Z

O dbito  w  D ruk arn i „ D ziennika  P o zn a ń sk ie g o " , Sp. A k c .  w  Poznan iu ,  ul. P oc ztow a  9



Minimalnym wydatkiem na środki odkażające ziarno zabezpie­

czamy się niejednokrotnie przed bardzo dużemi stratami, 

wyrządzonemu chorobami roślin.

Z I A R N I K

BURACZAK

jest najlepszą krajową zaprawą 
suchą do bejcowania zbóż

najlepszą zaprawą do nasienia 
buraczanego

Wszelkich informacyj i wyjaśnień udziela odwrotnie

„AZOT“ s. a  JAWORZNO



Niedoceniamy sprawy pogłównego stosowania

A Z O T N I A K U
ole jowanego na oziminy (suche)

i AZOTNIAKU
nieolejowanego na zboża jare (mokre)

kiedy nietylko n a w o z i m y ,  
lecz równocześnie bezpłatnie 
n i s z c z y m y  chwas ty .

Wszelkich wyjaśnień udziela odwrotnie 

P aństw ow a Fabryka Zw iązków  A zotow ych
w  C horzow ie  - G órny Ś lą sk


